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ROK SZEŚĆDZIESIĄTY DZIEWIĄTY.

O G Ł O S 7. E W 1 A.
Reklamy: -za. jeden wiersz 

garment owy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz kop. -20.

Ńekrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop, 
każdy następny raz 8 kop.

Małe ogłoszenia za jeden wy­
raz po 2 kop. każdy raz.

Nadesłane: za jeden wiersz 
garmontowy rs, 1.

Ogłoszenia do Kurjera przyj­
muje także Biuro Rajchmana i 
Frendlera ulica Senatorska.

Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10 ej rano do 1-ej w południe.

żnie oddziaływający na literatury europejskie od 
wieku już XV-go.

Ci, którzy chcieli budować na mitologji coś wię­
kszego niż ballady, przekonali się niebawem, że po­
dejmują trud daremny, gdyż badania nad mitologją 
mogły przejść jedynie do dziedziny nauki, która też 
umiejętnie wyzyskiwać je zaczęła.

U nas pierwszy Kraszewski próbował osnuć ob­
szerny poemat na motywach mitblogicznych. Wziął 
w tym celu stosunkowo bardzo bogatą mitologię li­
tewską i utworzył „Witoloraudę”. Miała ona wpra­
wdzie 2 wydania (1840, 1846); ale nie świadczy to 
bynajmniej o jej poczytności. Pierwsze wydanie, 
w malej liczbie egzemplarzy drukowane, rozeszło 
się, ponieważ literaci ówcześni, teorją romantyczną 
przejęci, zachwalali energicznie ten poemat, a po­
pularność Kraszewskiego, jako powieściopisarza, 
przyciągała nabywców na utwór jego wierszowany. 
Druga natomiast edycja, chociaż ilustrowana, do- 
dziśdnia nie została jeszcze rozkupiona, pomimo 
wielce zniżonej w ostatnich czasach ceny.

Z mitologją polską, jako bardzo mało rozwiniętą, 
do tej pory nie było nawet prób żadnych na wię­
kszą skalę; ani bowiem „Króla-Ducha” Słowackie­
go, ani „Wizimira” Deotymy do tej kategorji wskrze­
szeń mitologicznych liczyć niepodobna; są to bo­
wiem kreacje ducha indywidualnego, wynik wyo­
brażeń i poglądów czysto osobistych, a nie ludo­
wych.

Teraz oto dopiero, gdy hasła romantyczne wtem, 
co było u nich nikłem, całkowicie przebrzmiały, po­
jawia się poemat, w którym autor na podstawie 
rozproszonych i luźnych podań starał się utworzyć 
pewną artystyczną całość, odtwarzającą pojęcia 
przodków naszych przedcbrzcścjańskich o świecie i 
zaświecie.

Jest to „Baśń nad baśniami”, napisana przez hr. 
Wojciecha Dzieduszyckiego i wydana we Lwowie 
r. b. (Gubryuowicz i Schmidt, 2 tomy, obejmujące 
stron t»84).

sły te i przypuszczenia dotykają najżywotniejszych 
pytań bieżących polityki europejskiej, dlatego nale­
ży je wziąć pod rozwagę i krytykę.

W sobotę (d. 2-go listopada) cesarz Wilhelm sta­
nie u wrót pięknego Bosforu, w którego przezroczy­
stych falach kołyszą się widma błyszczące minare­
tów stambulskich. To już fakt, nie ulegający dziś 
żadnej wątpliwości, nie budzący przeto „domysłów 
i przypuszczeń”. Tylko nad celem i doniosłością 
wizyty cesarskiej w Yldiz-kiosku można szeroko 
rozprawiać. W tej chwili jednak mówimy tylko o 
„rozkładzie jazdy” monarszej. Którędy ze Stambu­
łu podąży nad Spreę? Dróg co niemiara.

Mógłby pojechać koleją, która powiodłaby go 
przez Filipopol, Sofję, Belgrad i Budapeszt; wów­
czas spotkanie się ponowne z cesarzem Franciszkiem 
Józefem, które ktoś półgębkiem już zwiastował, by­
łoby prawdopodobnem. Świadczyłoby ono, że ce­
sarz Wilhelm przyjął na siebie istotnie misję [po­
średniczącą najwyższej wagi i że natura misji tak 
jest poufną, osobistą, iż monarcha nie może wyrę­
czyć się nawet kanclerzem, nie mówiąc już o am­
basadorze swoim w Wiedniu, księciu Reuss.

Podróż tą drogą przedstawiałaby najwyższe tru­
dności. Cesarz niemiecki nie może przejeżdżać 
w swym charakterze urzędowym przez Bułgarję, nie 
może bowiem przyjmować honorów od nieuznanego 
przez mocarstwa traktatowe księcia i rządu. Chy­
ba więc obrałby incognito. Ale i to prawie niewy­
konalne. Tylko pytania najwyższej wagi polity­
cznej, mogłyby nakłonić cesarza Wilhelma do obra­
nia tej drogi.

Mógłby cesarz Wilhelm dopłynąć także na swo­
im „Kaiserze” do Warny i wsiąść tutaj na kolej, 
która przez Ruszczuk powiozłaby go do Bukaresztu. 
Wybranie tego kierunku dowodziłoby, że mimo ró­
żnych przegrywek arkadyjskich cesarz niemiecki 
nie uważa dotąd sytuacji europejskiej za dość usta­
loną, za dość bezpieczną, aby miał wyrzec się dal- 
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Rumunja w epoce Jana Bratiana liiczoną była do­
syć powszechnie do satelitów tej potężnej planety, 
rozpanoszonej na widnokręgu centralno-europej- 
skim. Czy w epoce Łazarza Katardżi owo zbli­
żenie się, jakkolwiek niesformu.łowane w ża­
dnej umowie, Kumunji do Niemiec ij Austrji 
utrzymało się w swojej sile dotychczasowej, to rzecz 
pod pewnym względem wątpliwa. Nie zmieniły się 
wprawdzie poglądy osobiste króla Karola Hohen­
zollerna, ale wynikła na pewien okres czasu potrze­
ba liczenia się z prądami antiniemieckiemi, któro 
wyobraża bądźcobądź, pomimo roztropności dyplo­
matycznej ministra spraw zewnętrznych, Aleksan­
dra Lahowary, dzisiejszy gabinet zachowawczy pa­
nów Katardżi i Vernesku. Podróż cesarza Wilhel­
ma przez Bukareszt byłaby rodzajem nacisku, wy­
wartego na króla Karola w duchu nieprzychylnym 
dla ludzi, stojących chwilowo u steru’rządu w Bu­
kareszcie.

Pozostaje podróż powrotna morzem do Włoch. 
Eskadra cesarska w takim razie zawinąć mogłaby 
do portu w trzech bardzo odległych od siebie pun­
ktach półwyspu apenińskiego: albo w Genui, zkad 
wypłynęła, albo w południowem Brindisi, albo 
nareszcie w Wenecji. Wątpimy, aby cesarz, mając 
do wyboru trzy te porty, wybrał pierwszy. Jest on 
najdalszy, a przypuścić wypada, że zarówno cesa­
rzowi, jak zwłaszcza cesarzowej, ambarasujące 
przypadłości podróżowania morzem już się naprzy­
krzyły. Wylądowanie w Brindisi miałoby za sobą 
tę dogodność, że cesarz Wilhelm, który podróżami 
swojemi na południe i wschód, popchnął nieco swoi 
umysł żołnierski na tory estetycznej wrażliwości! 
mógłby urzeczywistnić swój zamiar dawniej po 
wzięty, obejrzenia raz jeszcze malowniczych cza­
rów i klasycznych pamiątek Neapolu i Romy. Dk 
oszczędzenia władzom włoskim trudu ceremonjal-

Śmiałość przedsięwzięcia niewątpliwie godna 
jest uznania. Wśród stosunków dzisiejszych, prze- 
siąklych wszędzie, nawet w poezji, realizmem, pi­
sanie poematu fantastycznego, w którym odtworzo­
ne są naiwne, z czasów dzieciństwa narodu pocho­
dzące wyobrażenia o zjawiskach przyrody, dowodzi 
niezależności umysłu i zamiłowań; a taki objaw 
sam w sobie cenić należy, bo źle byłoby, gdyby 
wszyscy według jedynej rutyny czy szablonu my- 
śleli i czuli.

Inna to kwestja, jaką wartość ma poemat dla spo­
łeczeństwa.

P. Dzieduszycki, chcąc utworzyć pewną całość, 
zużytkował nictylko klechdy ludu naszego, ale się­
gnął także do skarbnicy podań słowiańskich wogó- 
le, szczególniej ruskich i chorwackich, a nadto na 
bohaterów głównych obrał imiona znane z kronik, 
robiąc z książąt i księżniczek, w duchu nowocze­
snej teorji, bogów i bożków.

Ujrzymy w poemacie p. Dzieduszyckiego wady, 
wynikające z samego pomysłu.

Szło mianowicie o to, ażeby zjawisko przyrody: 
kolejną zmianę dnia i nocy, pór roku, zimna i cie­
pła, pogody, deszczu, śniegu, wichrów i t. d., przed­
stawiane w wyobrażeniach ludowych w kształcie 
postaci ludzkich, ułożyć w jakąś opowieść, łączącą 
rozproszone szczegóły za pośrednictwem jednolite­
go działania.

Łącznik spajający znalazł autor w wyobrażeniu, 
rozpowszeebnionem zarówno wśród narodów aryj­
skich, jak i turańskich, a mianowicie w walce pier­
wiastku dobrego, białego, ze złym, czarnym. Pier­
wiastek biały uosobił w Krakusie, czarny zaś — 
w Popielu. Toczą oni ze sobą bój śmiertelny z roz- 
maitem powodzeniem; biorą w nim udział nietylko 
sami bohaterowie, ale ich potomstwo, sprzymierzeń­
cy lub sługi. Z jednej tedy strony występują: Czech 
król wód, Wanda z Samoźonami, Leszek na Czar- 
nolotku z dwunastu braćmi, Kupało na Złotogrzy w- 
ku, Żar-ptak, Piast; a z drugiej; Baba Jaga, córka

ranica. »»,• •to 5o Miesięcznie 
kol 4°p. 5°J0jyjCZy bez doda-
> 8. dodatek poranny
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nego przyjęcia możnaby przybrać incognito. Mia­
łoby ono tutaj charakter niewinny, zupełnie różny 
od tego, o jakim mówiliśmy poprzednio.

Pomimo tych oczywistych korzyści utrzymują, że 
cesarz Wilhelm wyląduje w Wenecji i przez Lom- 
bardję uda się raz jeszcze do Monza, aby poweto­
wać sobie straty, zrządzone za pierwszego tam po­
bytu przez psotnego demona niepogody. A zatem 
łowy w kniejach ulubionych króla Humberta i wy­
cieczka po falach jeziora Como weszłyby przede- 
wszystkiem ponownie w program pod lepszą może 
wróżbą—aury.

Odwiedzenie raz jeszcze królestwa włoskich 
w Monza—innenii słowy trzykrotne rendez-vous mo­
narchów Niemiec i Włoch w ciągu jednego roku— 
byłoby wymowmi manifestacją polityczną, którejby 
charakteru pogróżki odmówić niepodobna. Byłaby 
ona zadokumentowaniem raz jeszcze w oczach Euro­
py, że potrójne przymierze, jak było, tak i pozostało 
ostatnim wyrazem sytuacji europejskiej, o ile wpły­
wać na nią może Berlin, Rzym i Wiedeń.

Br. Z.

Przed sądem.
(Korespondencja własna Kurjcra warszawskiego.)

Kraków, d. 29-go października.
Rozprawa sądowa w procesie ajentów emigracyj­

nych rozpocznie się w d. 14-ym listopada. Odby­
wać się ona będzie w rozległym budynku drewnia­
nym, wybudowanym dla wadowickiego „Sokola”. 
Wedle przypuszczeń członków izby sądowej, roz­
prawy potrwają najmniej dwa miesiące. Za każdy 
dzień rozprawy płacić będzie rząd „Sokołowi” ty­
tułem czynszu najmu 15 złr., za ostatni zaś dzień 
kwotę 500 złr.

Wielka hala budynku przybraną będzie we wszyst­
kie skonfiskowane ogłoszenia, cyrkularze okręto­
we, portrety, któremi przybrane były kancełarje 
ajencyjno; urządzoną będzie również w miniaturze 
kancelarja główna oświęcimska, tak aby sędziowie 
przysięgli zupełnie dokładne wyrobić sobie mogli 
pojęcie o całym przebiegu procederu oświęcim­
skiego.

Sąd wyższy w Krakowie zastanawiał się w tych 
dniach nad roestrzygnieniem protestu kilku oskar­
żonych, wniesionego przeciw aktowi oskarżenia. 
Sąd protestu tego nie uwzględnił, jak również pro­
śby kilku uwięzionych o pozostawienie ich na wol­
nej stopie. Uwzględniono jedynie rekurs obwinio­
nego Leona Srokowskiego, naczelnika komory 
w Oświęcimiu i wyjęto go z pod oskarżenia. Akta 
sprawy wadowickie;, potrzebne chwilowo sądowi 
wyższemu krakowskiemu, a zawarte w 10-u wielkich 

pakach, przewoził w tych dniach dyrektor urzę­
dów pomocniczych sądu wyższego, Różycki, przy 
asystencji konwoju wojskowego z Krakowa do Wa­
dowic.

Na czas rozprawy sądowej przybywa do Wado­
wic kilku sprawozdawców pism galicyjskich i nie­
mieckich.

Wyniku sprawy wadowickiej Galicja oczekuje 
z gorączkowym niepokojem. Przesądzać jej dzi­
siaj niepodobna^—trudno wszelako pozbyć się przy­
krej myśli, która znajduje swe uzasadnienie w kil­
ku sensacyjnych wyrokach z lat ostatnich, że jak 
zawsze i wszędzie, tak i tutaj prywata lub też z gó­
ry idące wpływy będą się starały doniosłość jej 
osłabić i jeżeli nie zupełnie, to w każdym razie czę­
ściowo znaczny procent oskarżonych od odpowie­
dzialności i kary uwolnić.

Niezawisłość sumienia sędziów przysięgłych, któ­
rzy zasiadać będą na ławie wadowickiej, będzie 
miała najlepszą sposobność ujawnić się tu w całej 
pełni. Będzie to niewątpliwie jeden z najskute­
czniejszych sposobów urwania raz na zawsze głowy 
tej hydrze, która, jak złowrogie widmo głodu i nę­
dzy, była przez tak długi szereg lat postrachem lu­
dności wiejskiej, a plagą dla całego kraju.

W. P.

Wiele hałasu o nic.
Na wesołe rendez-vous literatów i artystów, nazywa­

ne pospolicie „Zjazdem międzynarodowym”, w r.b. otwo­
rzył gościnne swe wrota Bern, stolica związku szwajcar­
skiego.

Zgromadzenie, obradujące nad prawami własności lite­
rackiej i artystycznej, odbyło i tym razem odpowiednią 
serję posiedzeń z winem i bez wina, których rezultatem 
jest zbogacenie przewodniej idei stowarzyszenia o kilka 
nader szumnie brzmiących; ale całkiem w gruncie rzeczy 
nikłych i błahych punktów.

Ostateczna rezolucja zawiera ich aż osiem; nie przyto­
czymy jednak wszystkich, pomimo, iż są ciekawe dla 
swej właśnie bagatelności, musielibyśmy bowiem zawa­
dzić o artykuły dawniejsze, których te są dopełnieniem.

Ale oto momenta „najważniejsze”:
Ażeby interesowani tern łatwiej mogli dochodzić swo­

ich praw autorskich na gtuncio państw, należących do 
konwencji, zjazd uchwala wydawać ich utworom świa­
dectwa pochodzenia (certificate d’origine), W depe­
szach, które obwieściły światu o tej noweli, nie powie- 
dziano, czy tego rodzaju dowody otrzymywać będzie mo­
żna od odpowiednich władz rządowych, czy też od same­
go stowarzyszenia obrońców autorstwa. Pierwsze—tru­
dno przypuścić; jakież bowiem państwo zgodzi się po- 

j świadcząc tysiące dzieł, dziełek i dziełeczok artystycznych

jej Weluida i jej sługi miecz Samosiecz i gęśl Sa­
mograj, Świętogór, Dziwo, Myszy i t. d. Wielu ze 
slug Popiela przechodzi do szeregów walczących 
pod sztandarem białym i przyczyniają się do osta­
tecznego zwycięstwa światła, do pokonania potęgi 
Popielowoj i wyniesienia Piasta na tron.

Otóż w opisie szczegółów tej walki, w zobrazo­
waniu środków, przedsiębranych wzajemnie przez 
wrogie żywioły do wzajemnego zniszczenia, trzeba 
było zdecydować się stanowczo, czy uosobione potę­
gi natury ma się traktować, jako osoby z pewnym 
planem działające, czy też uważać je tylko za sym­
bole pewnych wyobrażeń iaspiracyj; od takiego bo­
wiem zdecydowania się w tern lub innym kierunku 
zależeć mógł charakter poematu.

P. Dzieduszyeki, pisząc swój utwór w przeciągu 
lat czterech (1883—1887), wahał się widocznie z na­
daniem stanowczej cechy wprowadzonym osobom. 
Z początku miał, zdaje się, zamiar prostego powtó­
rzenia klechd polsko-słowiańskich w tonie gawę­
dziarskim, jako cudowne wypadki z zamierzchłej 
przeszłości. Taki przynajmniej charakter mają czte­
ry pierwsze pieśni: „Żywa”, „Kolęda”, „Zwycię­
stwo Popiela?’, „Dodoia”. W miarę jednak pisania 
alegoryczne znaczenie postaci mitologicznych rosło 
w umyśle piszącego i uwydatniało się naturalnie w sa­
mym poemacie. Już w popisach rycerskich Wandy wi­
dać dość wyraźnie własności żywiołu wodnego, któ­
ry ona wyobraża, a w dalszych opowiadaniach o 
Leszku, Piaście, Kupale, Zoreńce, Marzannie, Sobo­
tniej Górze i Rogu Złotomora coraz dokładniej 
symboliczuość postaci występuje na wierzch.

W skutek takiego mieszanego charakteru osób 
poematu nie mogła nabrać akcja jednolitości, gdyż 
ze względu na symboliczne swe znaczenie jedne po­
staci muszą na czas jakiś znikać z widowni działa­
nia, a na ich miejsce pojawiać się inne. Tworzy 
się z tego kalejdoskop różnobarwny wprawdzie, ale 
zawsze kalejdoskop tylko, a nie obraz dobrze obmy­
ślany i artystycznie wykonany, w którymby per­
spektywa należycie była zachowana.

P. Dzieduszyeki opowiada tonem mniej więcej 
ludowym, po prostu, bez starania się o piękność 
wyrażenia, z licznemi powtarzaniam', z rozwlekło­
ścią gawędziarską, z ową naiwnością, która często 
przypuszcza, że to, co jest dzisiaj, istniało już od cza­
sów niepamiętnych, a więc ze wzmiankami o piśmie 
i księgach, o zamkach średniowiecznych, o arma- 
taeh, o żegnaniu się przed modlitwą lub jakiem wa- 
żnem przedsięwzięciem... Anachronizmy te nie rażą 
wprawdzie zbytecznie, gdy sobie przypomnimy cha­
rakter nadany opowieści przez autora; ale rażą 
w wysokim stopniu i są zgoła niczem nieusprawie­
dliwione te Achillcsy, Tczejo i Zygfrydy, których 
p. Dzieduszyeki wprowadza na popisy w walce ry­
cerskiej z Wandą. Uważać to musimy za chwilowy 
fantazji wybryk, który należało usunąć.

Rymowanie autora jest prawdziwie częstochow­
skie, a nawet gorzej niż częstochowskie, bo dla 
związania wierszy rymem p. Dzieduszyeki wykręca 
jak na torturach iormy języka ojczystego. Wołali­
byśmy już zgoła rym niepoprawny, albo tylko aso- 
naneję, niż ten nawał powykrzywianych i pokale­
czonych wyrazów, jakiemi się roi poemat. Błędy te 
podnoszę z naciskiem, bo chyba to pierwszy raz 
w naszej literaturze pisarz z wyrobionem już imie­
niem tak lekkomyślnie i bez ceremonji sobie z języ­
kiem ojczystym postępuje.

Zresztą przyznać należy p. Dzieduszyckiemu nie­
mały talent plastyczny i dobre utrzymanie się w raz 
obranym tonie. Wiele obrazów przezeń nakreślo­
nych ma istotne zalety poetyckie i czyta się z przy­
jemnością. Za najlepszą poczytuję pieśń czwartą, 
t. j. historję Dodoli, „Psychy” słowiańskiej, jak ją 
sam autor trafnie nazywa, uosabiającej miłość czy­
stą, pełną poświęcenia, niezrażającą się żadnemi 
przeszkodami.. Gdyby tylko staranniejszy styl i le­
psze rymowanie, możnaby ten ustęp zaliczyć do 
klejnotów, wzbogacających skarbiec poezji naro­
dowej.

Pomimo jednak pojedyńczych piękności, rozpro­
szonych na przestrzeni 600 z górą stronic, całość
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wiadomości bieżące.
fjtią 08w'eQn’^’ petersburskie donoszą, iż ministe- 
®redytó\v y Czyni staran*a 0 pozyskanie nowych 
Zajęć aa rozszerzenie w gimnazjach męskich 

A’ *°W muzyką i śpiewem.
8ią! do km tWr-donosi’ iż p. minister oświaty roze- 
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Wych prze ■‘^Wiedl iwości sporządziło projekt no- 
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D ’ stycznia r. p.
st'vedeńsk^e?^UjerQ^ s*§> *z Da kolei warszawsko 
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harlVch Warnni™ia8ta’ a Przynajmniej' poprawy 
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Pr^^óczeni należących do chorych. Liczne 
°ra>2 d^gi cz '^kazały, iż zaraźliwe mikroby 
tych ^r55edmio?S POZostaJ4 W0 wszelkich tkaninach 
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t^edza.jąc w p aśnyćh. P. o. oberpolicmajstra,
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°a wiei,y.'Vatn^cb. Urządzenie takiej ka- 
hw?,6ta w skaIS jest nieodzownie po- 
Czej?7a dosin*aiSZaw*e» a ponieważ miasto nie 

Podoić eczQych funduszów na założenie 
SaXptywatnvch’«, P?'ojektuJa- wciągnąć kapita- 
^inJtystWa ,w formie spółki udziałowej lub 
Jkigijty óejiy’/. .^Jnego, dla urządzenia wielkiej 
?rzed«ł °mów zdr J“ej. ua Potrzeby szpitali miej- 
t:*k d] ^iorstw °*Wia * wogóle osób prywatnych.

>aczestniir •to .m°że dać niezawodne zyski 
8in6kcia w s-U^’ jak i dla miasta, z chwilą, gdy 

której| obowiaz.ZPlta*acb i domach prywatnych sta- 
fółowSo oiko^ Przepisem sanitarnym, od 
rzHi6 Ptyjekt tGi ,vz*esię wolno uchylać. Szcze- 
^Sin. z Projekt* aklej obowiązkowej dezynfekcji, 

kamery, ma być w nie’ 
^oX^Powod wany;
bę(ky?teg0 śwa Przypadającego w przyszły piątek 
C§owv Jut|’o, iit !argl z artykułami żywności*od- 

diL^ózie si* ~° ZW.ykle się dzieje, gdy dzień 
5 6 Pr?vk w°y whJ )vi?kszej wagi świetem i głó- ^tybywa^. ^ścianie, na targi z produktami 
toez?2,alei jer -p—___ _
% J!? -wykonv °11Iu.skiej od strony Wisły zaczę- 

ukońp)OU budowę kanału burzowego, 
U(tyuek ~°uy jeszcze w tym roku.

i^tyocźn^^oo ny,lko'V Przy ul. Ordynackiej już 
le szeien- n,Erz?j®c’e. cyrku p. Buscha, który 
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’ Powróci”2upai°““°j, P- Bolesław Chorąży,

° |2aznaczei’'e, iź dzieło „Bo-
PMa bą lizane ’ b: Prof, instytutu w Nowej 

r< b, ' ®°Sa, wvi i. k°lzy^c złożonego ciężką 
Jjuzie z druku w połowie listo-

Zapewne uczniowie sz. prof, nie zaniedbają całe­
go nakładu rozkupić.

* Gazeta Rdamieślnicza w ostatnim numerze po­
mieszcza artykuł pióra p. A. Wieczorkiewiczówny.

Po raz to pierwszy kobieta odzywa się z łamów 
tego pisma, a przyznać trzeba, iż ugodziła zręcznie 
w słabą stronę naszych rzemieślniczek, t. j. w życie 
nad stan, ostatecznie do ruiny doprowadzające...

* Przyjaciela zwierząt numer za m. b. wysze dł z dru­
ku i pomiędzy innemi artykułami zawiera wyjątek 
z większej' pracy J. E, Karolego p. t. „Zmyślno ść 
zwierząt”.

* P. Józef Rychter nadesłał nam świeżo wydany 
szkic poetyczny „Droga życia”, prozą skreślony.

= Z teatru i muyyki.
* W teatrze Wielkim jutro „Hugonoci”.

W rolach Raula i Marcela przedstawią się pier­
wszy raz publiczności naszej śpiewacy włoscy: pp. 
Mai ne (tenor) i Wułinan (bas).

Walentyną będzie panna Litta.
* Teatr Rozmaitości daję jutro „Naszych najser­

deczniejszych” z udziałem Żółkowskiego.
* W teatrze Nowym jutro po raz trzydziesty 

piąty „Ali-Baba” Lecoq’a.
* Po wystawieniu „Ciężkich cza sów” Bałuckie­

go wskrzeszona zostanie w tea trze Rozmaitości ko- 
medja Bayarda i Dumanoira „Pierwsza wyprawa 
młodego Richelieu”.

* Widowisko, celem uczczenia pięćdziesięciolecia 
kompozytorskiej pracy Verdiego, odbędzie się 
w dniu 17-ym listopada.

Program obejmie wyjątki: z „Makbeta”, „Zburze­
nia Jerozolimy”, „Ernaniego” i innych oper mi­
strza.

* Wzmiankowaliśmy w swoim czasie o projekcie 
przerobienia teatru letniego przy ulicy Królewskiej 
na zimowo-letni.

Otóż komisja, złożona z budowniczych, reprezen­
tantów teatru i hr. Krasińskiego, która przed kilku 
tygodniami schodziła na gruut-dla zbadania tej kwe- 
sji, już wyrzekła swoje zdanie.

Plany przeróbki, zaprojektowane w imieniu wła­
ściciela posesji, uznano za niedogodne, wymagają 
bowiem dużo miejsca, co musialoby wpłynąć na 
znaczne uszczuplenie już i tak zaledwie wystarcza­
jącego terytorjum około budynku teatralnego.

Nie znaczy to jednak, ażeby zupełnie zaniechano 
zamiaru urządzenia przy teatrze na Królewskiej 
teatru zimowego, są jeszcze projekta stanowczo wy­
konalne, lecz pociągające za sobą znacznie powa­
żniejsze koszta.

= Ze sztuki.
* Zarząd salonu stowarzyszonych malarzy i rze­

źbiarzy wpadł na pomysł przysporzenia sobie sta­
łych gości.

Przed kilkoma tygodniami ustanowiono 500 bile- 
tówrocznych trzyrublowych, z których 350 już zna­
lazło nabywców.

Właściciel biletu z końcem roku otrzyma premjum 
w formie obrazka, szkicu, przedmiotu sztuki stoso­
wanej i t. p.

Stowarzyszenie w ostatnich czasach otrzymało za­
mówień artystycznych na 5,000 rs., przyczem obsta- 
lunki zostały powierzone do wykonania 18-tu ucze­
stnikom.

= Kościół św. Aleksandra.
Kopułę główną już oszalowano i zaczęto ją kryć 

tekturą smołową, na wiosnę zaś dopiero będzie po­
kryta blachą.

Wykonanie figur św. Joachima i Józefa, które 
zdobić mają fronton kościoła, powierzono artyście- 
rzeźbiarzowi, p. Godeckiemu.

Grupy zaś kamienne, mające stanąć na bocznych 
kopułach, wykuje artysta p. Woydyga.

= Na św. Ceeylję.
Koła artystyczne tutejsze czynią już przygotowa­

nia do odpowiedniego uczczenia święta patronki 
muzyki.

Jedno z nich ma wykonać w kościele katedralnym 
św. Jana mszę dyrektora Mttnchheimera.

W wykonaniu jej przyj mą udział soliści opery, 
połączone chóry oraz orkiestry teatru, tak że cały 
zastęp wykonawców składać się będzie z przeszło 
stu osób.

= Nowość wystawowa.
Nie było chyba jeszcze ani jednej wystawy, któ- 

raby nie miała malkontentów pomiędzy wystaw­
cami.

Niezadowolenie to w mniejszym lub większym 
stopniu dotyczy udzielonych nagród i sędziowie wy­
stawowi nieraz pomimo najskrupulatniejszej oceny 
w połączeniu nawet z pobłażaniem, narażeni bywa­
ją na wymówki zawiedzionych wystawców.

Otóż zarząd Towarzystwa ogrodniczego, układając 
program przyszłorocznej wystawy, wprowadza pod 

względem wyboru jury nowość, zapobiegającą 
wszelkim sarkazmem.

Skład/iwy będzie wybierany nie przez komitet 
ani nawet Towarzystwo ogrodnicze, lecz przez sa­
mych wystawców.

Każdy wystawca, składając deklarację, wypisze 
jednocześnie nazwiska przyszłych sędziów.

Dla ułatwienia wyboru, komitet roześle listę z na­
zwiskami kandydatów, nie krępując wszakże wy­
stawców, którzy mogą przedstawiać inne, nie figu­
rujące w liście osoby.

Kandydaci, posiadający największą liczbę głosów, 
mają stanowić jury wystawowe.

Tym sposobem urządzi się rodzaj plebiscytu, a 
zarząd Towarzystwa i komitet wystawy będą zwol­
nieni od wszelkiej odpowiedzialności za wybór sę­
dziów, których powołają sami wystawcy.

— Z Łazienek.
Wiadomość, podana przez niektóre pisma tutej­

sze, iż oranżerje i po marańczarnie w parku łazien­
kowskim mają być ogrzewane parą, nie jest żadną 
nowością, gdyż od początku założenia swego były 
parą ogrzewane, w tym roku zaś naprawiono tyl­
ko kotły kosztem rs. 2,500.

Ogród warzywny, położony obok nowej pomarań­
czami, rozszerzono od strony południowej o 170 są­
żni kwadratowych i okolono go wysokim parka­
nem.

W tymże ogrodzie zbudowano nowe inspek ta mu­
rowane i restaurują stare budynki.

Staw od strony alei Agrieola dolna już wyszła- 
mowano i obecnie skarpują brzegi i pogłębiają ka­
nał, ciągnący się do mostu, ną którym stoi posąg 
Sobieskiego. \

= Brak dorożek.
Osoby, przyjeżdżające pociągami kolei nadwi­

ślańskiej, żalą się na brak... dorożek.
Wielu pasażerów, obciążonych bagażami, dla zna­

lezienia wehikułu, musi iśó pieszo aż na plac Mura- 
nowski.

Czyżby dorożkarze już przestali dbać o zarobek?

= Most na łasze.
Zarząd miasta, przekonawszy się, że teraźniej­

szy most na łasze wiślanej, stanowiący jedyną ko­
munikację pomiędzy mieszkańcami Saskiej Kępy 
a Pragą, jest zbudowany bez zachowania, warunków 
bezpieczeństwa, a nadto w skutek swej starości i 
zbytniej długości w czasie puszczania lodów lub 
przyboru rzeki bywa znoszony, postanowił zbudo­
wać w r. p. nowy most kosztem 1,000 rs..

Stanie on w najwęższem miejscu łachy i będzie 
miał długości 3 sążnie.

Roboty rozpoczną się z wiosną r. p.

= Jeszcze jeden,
Z wiosną r. p. powstanie w Warszawie nowy za­

kład szczepienia ospy.
Głownem zadaniem zakładu będzie produkcja 

oraz wysyłanie limfy na prowincję.
— Żegluga.
Stan wody na Wiśle pod Warszawą obniża się 

bez przerwy.
Wczoraj wieczorem notowaliśmy stóp 5 cali 3, 

dzisiaj tylko 4 stopy 11 cali.
W górze Wisły zaznaczony lekki przybór.
Ruch splawuy ogranicza się przeważnie na spła­

wie zboża.

== Los naszych wynalazków.
Technik fabryczny, p. Winiarski, obmyślił' przy­

rząd do rozczesywania lnu.
Wynalazca, nie mogąc znaleźć nakładcy w kraju, 

zwrócił się do jednego z fabrykantów angielskich.
W tych dniach pan W. wezwany do Londynni wy­

jechał dla dokonania aktu sprzedaży wynalazku 
firmie Celler i sp.

Wynalazek, zdaniem specjalistów, nieomylnie bę­
dzie zastosowany i u nas, na czem, rozumie się, za­
robi nabywca angielski.

= Wandalizm.
Już niejednokrotnie poruszaliśmy sprawę niepo- 

szanowania przez właścicieli domów w dzielnicy 
staromiejskiej zabytków i ozdób architektonicznych, 
jak odrzwi, godeł i t. p.

Chciwi gotówki gospodarze, nie zdając sobie spra­
wy z krzywdy, wyrządzanej staroświeckim budo­
wlom, ogałacają je z pamiątek, chętnie nabywanych 
przez antrkwarjuszów krajowych i zagranicznych.

Obecnie jeden ze znanych budowniczych miał 
sposobność sprawdzić, iź podczas ubiegłego lata 
znowu kilka zabytków architektonicznych przeszło 
w ręce cudzoziemców.

Jedno z typowych godeł przy ulicy Piwnej już 
było przez gospodarza odjęte, celem sprzedania 
ajentowi bamburskiemu, i tylko dzięki interwencji 
budowniczego powróciło na dawne miejsce.
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telu Europejskiego odbędzie się zebranie m10S1’ 
Towarzystwa ogrodniczego.

O g. 10-ej zrana zaalarmowano oddział nalewkowski wiado­
mością, iż wynikł pożar pod nrem 8-ym przy ul. Wołowej. ,

Straż wyruszyła z koszar, lecz paliły się tylko sadze i ogień 
ugasili kominiarze.

Panna Eliza Litta ukazała się wczoraj po raz 
trzeci na scenie naszej, jako „Violetta”.

Wszystkie dodatnie i ujemne strony tej śpiewa­
czki powtórzyły się znowu ze stereotypową dokła­
dnością.

Bogactwo prześlicznego rzeczywiście głosu mezzo­
sopranowego traktowane jest z dziwnem lekcewa­
żeniem właściwego charakteru tego daru natury; 
porywanie się zaś na taką partję, jak „Violetta” 
Verdiego, dowodzi prawie nieświadomości techni­
cznych i artystycznych wymagań.

Pokonać zadanie, obliczone na siły wysokiego so­
pranu, obdarzonego zarówno lekkością koloratury, 
jak i silą dramatyczną, panna Litta żadną miarą 
nie mogła: wczorajszy debiut był szeregiem zapa­
sów z rolą po nad siły pod każdym względem.

Z całej tak wdzięcznej partji zaledwie kilka epi- 1 
godów aktu ostatniego wyszło znośnie, mianowicie '

+ Tydzień donosi, że redukcja izb skarbowych 
w Królestwie Polskiem została przez p. ministra 
skarbu zaniechana, ponieważ oszczędność, jakąby 
za sobą pociągnęła, jest nieznaczna.

+ Dz. łódzki dowiaduje się ze źródła wiarogo- 
dnego, iż sprawa utrzymania filji banku państwa 
w Tomaszowie znajduje się na najlepszej drodze i 
że deputacja fabrykantów tamtejszych doznała w Pe­
tersburgu bardzo przychylnego przyjęcia.

+ W djecezji kujawsko-kaliskiej zmarli następu­
jący kapłani: Adam Sobierajski, wikarjusz w Za­
krzowie; Bonifacy Barylkiewicz, administrator pa- 
rafji Rusiec; brat Libery Amandowicz, reformat ka­
liski; Józef Schmidt, administrator parafji Skulsk; 
Edmund Gumkowski, bernardyn z Warty;

+ Zgromadzenie.
Przed kilku dniami odbyło się w Lublinie zgro­

madzenie ogólne członków Towarzystwa kredytowe­
go m. Lublina.

Przewodniczył prezes dyrekcji, p. Józef Wołowski.
Sprawę z działalności dyrekcji zdał prezes, pod­

nosząc pomyślny rozwój interesów towarzystwa, 
usprawiedliwiający zupełnie wysoki kurs listów za­
stawnych lubelskich.

W mowie swej wspomniał prezes, iż dyrekcja za- 
mierzą przedstawić władzom wyższym projekt roz­
szerzenia działalności Towarzystwa lubelskiego tak­
że i na inne miasta w gub. lubelskiej.

Zgromadzeni członkowie przyjęli wiadomość tę 
z zadowoleniem, poczem przejrzano sprawozdanie 
rachunkowe i uchwalono wszystkie wnioski dy­
rekcji. .

Pomiędzy innemi dyrekcja proponowała, aby 
członkowie jej otrzymywali pensje stałe, a mianowi­
cie: prezes rs. 600, dyrektorowie po rs. 500, wice­
dyrektorowie po rs. 200 i członkowie po rs. 100.

Prócz tego odbyły się wybory do władz Towa­
rzystwa.

W uznaniu energicznych zabiegów obecnego za­
rządu około rozwoju Towarzystwa, wybrano pono­
wnie wszystkich ustępujących, a mianowicie: na 
dyrektora p. Adolfa Fricka, na wicedyrektora p. 
Aleksandra Domańskiego, do komitetu zaś nadzor­
czego dr. Aleksandra Janiszewskiego, Józefa Gałe­
ckiego i Dominika Maślakiewlcza.

4- Starożytny zamek.
We drzwiach, wiodących do skarbca przy ko­

ściele oo. bernardynów w Radomiu, istnieje nie- 
funkcjonujący już obecnie misternej, ślusarskiej 
roboty jakiegoś braciszka z końca XVI-go wieku 
zamek.

Zamek ów, długi 3/4 łokcia, szeroki zaś */8 łokcia, 
oprócz ornamentacji prawdziwie „koronkowej”, po­
siada aż cztery kombinacje, uniemożliwiające otwar­
cie go wytrychem, sam klucz zaś do niego jest ist- 
nem arcydziełem.

Znawcy utrzymują, iż nad zamkiem owym spe­
cjalista, pracując dziennie 10 godzin, użyłby z górą 
rok czasu.

Bawiący w tych dniach, w przejeździe db Peters­
burga, ajent jakiegoś zagranicznegOvTowąrzystwa 
archeologicznego chciał nabyć ów ■ zamek, > rektiff 
jednak kościoła sprzedać pamiątkicnieichciał.

Warto, ażeby tutejsi znawcy iamatorówie^tari’. 
ży tnościtę pamiątkę dawnej naszej ślusarszczyzuy | 
zakupów obcokrajowych ajentów uchronili.

4- Samobójstwo.
Kilkunastoletni chłopiec, syn włościanina Wsi Kamionka, 

w pow. wieluńskim, Antoni Stokniał k, dotknięty idjoty- 
zmem, poderżnął sobie gardło kosą i rzucił się do stawu.

Podążono mu z pomocą, lecz wydobyto go z wody bejt życia.

= Szczególna manja.
W tych dniach w jednym z domów przy ul. Mar­

szałkowskiej odbywała się licytacja ruchomości po 
zmarłym przed kilku miesiącami panu W.

W spisie inwentarza figurowała pozycja: szafa 
z lekarstwami.

Była to istotnie ogromna archiwalna szafa od gó­
ry do dołu zapełniona flaszkami, pudełkami i słoi­
kami, zawierającemi najrozmaitsze specyfiki.

Nie ma z pewnością żadnego ogłoszonego specyfi­
ku, tak zagranicznego, jak i krajowego, któregoby 
nieboszczyk nie nabył.

Manjactwo to kosztowało W. setki ruń li rocznie.
Uproszony przez rodzinę farmaceuta rozsegrego- 

wał wszystkie specyfiki, których na licytację nie 
puszczono.

Te, które były świeższe i w dobry m stanie, bez 
naruszonych opakowań, sprzedano hurtem za 70 rs.

Stanowiło to przecież cząstkę zaledwie osobliwei 
kolekcji, której reszta została zniszczona.

= Kradzieże.
Z otworzonego wytrychem mieszkania rządcy domu nr. 89 

na Lesznie p. Dąbrowskiego skradziono futro, garnitur surdu­
towy, 5 par spodni i bieliznę wartości 100 rs. — Z poddasza o- 
tworzonego wytrychem w domu pod nrem 52-im przy- ulicy 
Marszałkowskiej Oldze Otraskimowej skradziono futro i bie­
liznę wartości 125 rs.—Z wozu kantoru przewozowego na Na­
lewkach przed domem nr 29 skradziono skrzynkę z towarem 
wartości kilkudziesięciu rubli.—Z otwartego mieszkania Chai- 
ina Bcrensztejna przy ulicy Dzielnej pod nrem 12-ym skradzio­
no złoty zegarek i parę kolczyków brylantowych wartości 100 
rs.—Z otworzonego wytrychem mieszkaiia Stanisława Kryń­
skiego przy ulicy Dzielnej pod nrem 52-im skradziono garde­
robę wartości kilkudziesięciu rs.

= Sprzeniewierzenie.
Inkasent kupca Chaima Rajza, zamieszkałego przy ulicy Dzi­

kiej pod nrem 46-ym, Josek Gutracht, otrzymawszy za towary 
300 rs.. zbiegł.

Pomimo poszukiwań, na ślad inkasenta nie natrafiono.
= Przy pracy.
W dniu wczorajszym w fabryce wyrobów galanteryjnych 

pod nrem 6 ym przy ulicy Twardej 15-lotni terminator, Lu­
dwik Sztykiel, pizypadkowo dostał się pod koło maszyny, któ­
rą w ruch puszczono.

Na straszny krzyk chłopca bieg maszyny wstrzymano.
Sztykla wydobyto ze zgruchotanem ramieniem i w stanie 

uezprzytomnyra odwieziono do szpitala św Ducha.
Robotnik, Feliks Daniewicz, obcinając nadłamane gałęzie 

z dużej lipy przy posesji Rakowskich na Woli, spadł z drzewa 
i uległ złamaniu nogi.

W fabryce wyrobów metalowych przy ulicy Łuckiej pod 
nrem 11-ym robotnik Wawrzeniec Solarski przez własną nieo­
strożność zwichnął lewą rękę.

= Nieostr ożna jazda.
Na Marszałkowskiej, w pobliżu rogatek mokotowskich, roz­

biegany koń wraz z bryczką przewrócił JanaZielińskiego, któ­
ry złamał nogę i poniósł ciężki szwank lewego boku.

Poszwank.owanego odwieziono do szpitala przy ul. Smolnej.
Na Krakowskiem-Przedmieściu dorożkarz nr. 919 przejechał 

sześcioletnią Górecką, która zraniła się w głowę.
= Wpadnięcie.
W przejściu przez ul. ulicę Dziką kupiec Maliniak, zamie­

szkały pod nrem 26 ym przy ulicy Złotej, wpadł do dołu ka­
nalizacyjnego i boleśnie się potłukł.

Pod nr. 15-ym przy ul. Ząbkowskiej Franciszek Karasiewicz 
przez własną nieostrożność wpadł w studnię.

Tonąceijo zdołano szczęśliwie wyratować.
= Zbr odniczy napad.
Wczorajszego wieczoru furman Mikołaj Broda, zamieszkały 

?od nrem 274-ym przy ul. Kępnej, zaczaił się na rogu Twardej 
Brukowej na Józefa Kapuścińskiego, wyrobnika, celem wy­

warcia zemsty osobistej.
Kapuściński instynktownie zasłonił się ręką przed ciosem, 

jaki Broda wymierzył nożem, kierując w serce.
Nóż p rzebił rękę i zraniony upadl.
Widząc to Stanisław Wieczorkowski, pośpieszył z pomocą, 

lecz Br oda odwrócił się i obrońcę pchnął neżem w bok.
Napastnika po długiej walce obezwładniono i odprowadzono 

do areu ztu policyjnego.
Rama i: Kapuściński i Wieczorkowski, odwiezieni zostali do 

szpitala Dzieciątka Jezus.

= łtlmierć z przejechania.
Do szpitala Dzieciątka Jezus dostawiono jakiegoś człowie­

ka, którego podniesiono na ulicy z ciężkiemi obrażeniami z po­
wodu przejechania.

Nie znajomy wkrótce życie zakończył.
Byt to, jak później sprawdzono, Józef Wiatrak, zamieszkały 

pod nrem 25-ym przy ulicy Zgoda.
Sprawca wypadku, zakończonego śmiercią, jest przez policję 

poszr ukiwany.
== Pożary.
IDziś, około godziny 8-ej zrana, stróż domu pod nrem 34-ym 

pr:/ y ul. Nalewki dostrzegł w podwórzu dym, wydobywający 
się ze składu lamp Leona Rechthandia.

'Skład jeszcze był zamknięty, drzwi więc pośpiesznie otwo­
rzono, a jednocześnie ktoś zawiadomił nalewkowski oddział 
straży.

Kiedy straż przybyła, pożar ogarniał pokój za sklepem 
i płomienie dostawały się już do samego składu.

Dzięki energicznemu ratunkowi, ogień natychmiast został 
opanowany i wkrótce ugaszony.

Przyczyna pożaru, wynikłego w pokoju za sklepem, nie jest 
wiadoma.

Tak w tym pokoju, jak i w sklepie, poopalały się drzwi, 
okna, podłoga, a z powodu gorąca tynk ze ścian i sufitu 
odpadł.

Właściciel składu poniósł znaczną stratę, wiele bowiem 
lamp uległo zniszczeniu i sporo zapasy szkła zostały potłuczo- 
nc lub w ogniu popękały.

Wysokość tych strat nie da się na razie obliczyć.
Inoe oddziały straży, zawiadomione przez telefon, również 

g koszar wyruszyły, lecz z drogi zostały cofnięte.

Z kroniki baletu.
Niedawno jedno z pism zamieściło art^ ^'y 

szczęśliwy w balecie”. Autor pisze tu Es®®1',11 
„30 lat temu z górą podziwialiśmy w haleCpOfotu t®0* 
da” prześliczny, pełeu gracji i skrzydlate#0 r 
ś. p. Karoliny Straussównej.” ortvkpłP?

Otóż możemy zapewnić autora owego ar r zejjsW 
tystka, o której pisze, opuściwszy scenę 1 "zj.oje W 
mąż, następnie owdowiawszy, żyjeiprzonlie 
szawie. , talaIlt^e^y-

Dla tej, rzeczywiście wielkiego nieg0^ Dlcza- 
tystki, jeden ze współczesnych poetów, J j0-
jący, którego poetyczne utwory zamieszcza ojgd&lC 
su Bibljoteka warszawska, napisał wiers jjj^rA®*1’,, 
tąd niedrukowany, a w naszych pozostający jakie 

Poeta robi w nim aluzje do ról baletowy ’ 
twarzała ulubiona tancerka:

Muzyka znak daje i oto przed oczy . 
Wysuwa się ona—lociuchua, natctiii* 
1 olata jak puszek, jak sarna P°.s ,.,vńa! 
Zabuji jak trzcina—to anioł-dzie"' 0 
Z pogodą na czole, z lubością na tv’r^®arZ^' 
Uniesie cię wdziękiem, uśmioche®cerce, 
Upieśei powabem, tak rzadkim w serco» 
Tych czarów niewinnych, co bioią

Już owiana tchem uroku 
Lekkie kieśli arabeski; 
Pod jej stopą—to nie des* , 
To jest taniec po obłoku. 
Mknie tu bliżej czarująca 
I ku tobie się nakłania; 
O, ten uśmiech—wart tysllJ: 
To spojrzenie—w niebebra 
Prędzej, prędzej, ciesz Się ' 
Bo już pląsa w skoczne® 
To w powietrzu, to na zieu 
Zawsze jakby w swym zy 
Tańcz nam wabny taniec Zojj'sgroni« 
Z ślubnym wiankiem na . 
Gdy swoboda, co wuet P° 
Raz ostatni się unosi.
Tańcz nam taniec—co wre, P 
Wulkaniczny, rozedrgany. 
On nie wszedłby ntiędz) „ 
Bez skromności twej na 

Albo witaj gór królewno, 
Złóż w dwa sploty skarb 
Bo tak zgięta, tak u,r?CJ^ną. 
Jasnych Peryj Jestes krewną- 
Albo w wartki wir wesoło 
Puść się, ty germańska CŚ 

f - I juk wiatrem pchnięt P
- Czarnoksięskie zawódz

Albo uśnij z tym kn,oza” r“’y, 
Co w nim lubo chowasz g 
I zbudzona do pust°4’ ohanem- 
Bądź nam bóstwem ukocna }j

Albo me tańcz wcale, a 70;ta0 P10’”^^'1’,'
Z powabem co wzrusza i 5ZIU3 t,iu lube® ? 
Z tam skromuem wejrzeniem, jp^yo®,dz”' 
Z tern wszystkiom, co tak jest pr«yhrU
Raz jeszcze ci cli wała, żeś w skio® 
Ten taniec zmysłowej odzie?2|'Sa A za to korona-ty liljo wcielona 
Z uąjbislszyoh oi lilU należy*

andante sostenuto (Prendi quest e 
stępne poco piu animate (Se una pudica U 0|)0-

Głos śpiewaczki brzmiał tu szczerością i sw 
dą odpowiedniej pozycji. . V!nlptta dolente”,

W ogóle panna Litta, jako „Vł°le‘ dot?
zdobyła się i w śpiewie i w grze na p 
ekspresji artystycznej. # (lla'

Świadczy to o uzdolnienia niewątp „jacoff1' 
czego nie wyzyskać go na drodze stuujo p 
tych i poważnych? , , nrzykła“

Gdybym miał, młodej śpiewaczce da P yj0, 
kategoryczny, jak powinna traktować p jej
letty” i w ogóle sztukę wokalną, zwt -e]ndju® 
uwagę na naszego Barcewicza, gdy w P w tej 
do aktu ostatniego odzywa się jego smy , koj®' 
pieśni bolesnej, z którą pomimowoli słuc 
rzy dolę nieszczęsnej heroiny dramatu. . .n:ej3zytn

Artyzm promienieje w tern najszlac 
blaskiem. m -a #og°'

Szczerość uczucia, umiejętność frazow ’rcaslć' 
le panowanie nad instrumentem, zdobyw . [.u, _ _ 
chaczów i pobudza do entuzjastycznego o dkieJ

Panna Litta posiada organ wokalny ojjzjaly- 
piękności, już samym dźwiękiem mogący 
wać na słuchacza. . . n:e usźl*'

Dlaczego tej sztaby samorodnego z*°. 9 
chetnić potęgą artystycznego traktowania-

Pp. Myszugl i Chodakowski dopełniali z P 
dzeniem solowego tercetu.

Dyrygował operą p. Quattrini.
NOTATNIK TERMINOWA
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Dalekie mrzonki

Saturnin Sikorski, 
wydawca „Encyklopedji”.
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Dla najbiedniejszych.
Adolf kop. 30, M. Ii. rs. 1.

Na nędzę wyjątkową.
Bezimiennie kop. 90.

Na instytut moralnie zaniedbanych dzieci.
K. P. nadesłał pocztą rs. 2.

Na instytut ociemniałych.
A. K. w dniu imienin Tadeusza rs. U

Na kościół na Pradze.

W dniu wczorajszym w kościele św. Karola 
Boromeusza zawarli związek małżeński, pobłogo­
sławiony przez Jks. Skolimowskiego, p. Henryk 
Erlicll b., urzędnik, z panną Marją Piotrowicz, córką 
ś. p. Wincentego i Filipiny z Czaplickich, byłych 
właścicieli ziemskich. 3683

Ludność dwóch wielkich dzielnic londyńskich, Lambeth 
i Kennington, piśmiennie zawiadomiła Board of School, 
żezaprzestaje na przyszłość posyłać dzieci swe do szkółek, 
jakich do tego obowiązuje prawo, jeżeli władze nie zniosą 
opłaty szkolnej. Żądają szkoły bezpłatnej. Ale żądają 
jeszcze i innych rzeczy: zniesienia rózgi dla dzieci, znie­
sienia zadań piśmiennych, jakich dokonywać mają w do­
mu, i dawania uczniom obiadu bezpłatnego. Excuses du 
peu!.^

Co się tyczy programu pedagogicznego, nie mamy za< 
miaru go tykać. Jest oczywistem, że jest w nim miejsce 
na reformy i szerokie nawet. Pretensja, ażeby szkoła 
nietylko była bezpłatną, ale żeby żywiła uczniów, poka­
zuje, że klasa ludowa nie posiada ani jasnego pojęcia 
o zadaniu szkoły, ani o ciężarach, jakieby to zwaliło na 
skarb państwowy. Można dawać mleko dzieciom po ochron­
kach, ale i ten wydatek już jest dotkliwy. Dalej filantro- 
pja iść nie może!

Co się tyczy bezpłatności szkoły, to zastanowić się 
warto nad postępami, jakie czyni ta idea w pośród szero­
kich warstw ludowych. Jest ona zapisami na programie 
socjalistów i głęboko zaszczepiona zostabj. w masy. Pań­
stwo dostarczać winno oświaty elementarnej wszystkim 
swym mieszkańcom, tak jak im dostarcza bezpieczeństwa 
przez policję, a kanalizację, wodę, drogi i t. d. dla mate- 
rjalnego bytu. Są agitatorowie, jak słynny radykalista 
francuski Clemenceau, którzy nie ograniczają się na 
szkole elementarnej obowiązkowej i bezpłatnej. Sformu­
łował on przed kilku laty ów słynny projekt oświaty in­
tegralnej. Państwo miało wychowywać dzieci i młodzie,ż 
aż do ich pełnoletności i dać im techniczne wykształcenie.

Obecnie nie zakreśliło jeszcze sobie państwo tak sze­
rokiego programatu. Bezpłatność szkółek elementarnych 
cięży już wielce na etacie skarbowym. Rezultaty nia są 
nawet ogólnie uważane jako korzystne i są pedagogowie, 
co utrzymują, że od chwili, gdy we Francji np. szkółka 
stała się bezpłatną, ludność wiejska ma ją w poniewier­
ce. Sub judi.ee res est.

Utrzymanie szkół w Londynie mimo opłaty kosztuje 
sumy olbrzymie. W wykazie rady szkolnej, świeżo 
przedstawionym radzie prowincjonalnej (County Con- 
seil), p. Diggle przytacza, że w ciągu 3-letniego perjodu 
1879—1882 liczba uczniów wzrosła od 184—240,000, 
od r. 1882—1885 wzrosła od 240—294,000, a w osta­
tnim 3-letnim perjodzie w r. 1888-ym liczba przecięeio- 
wa dzieci, uczęszczających do szkółek w Londynie, wy­
nosi już 342,000. Postępy naukowe są widoczne. Ale ko­
szta postępują także. W r.l879-ym Metropolitan Board 
of Shool kosztował 550,000 f. st., w r. 1888-ym ko­
sztuje już 1,028,000 f. st.

Zanim się nie znajdzie funduszów na szkołę bezpła­
tną, nie można domagać się jej organizacji.

—nie­

strasznych męczarni życia dokonał. Dwustu lekarzy ota­
czało łoże nieszczęśliwej ofiary nauki.

X Balet współczesny. W operze wiedeńskiej 
w przyszłym miesiącu przedstawiony będzie nowy balet 
z niesłychanym przepychem i bogactwem wystawy, ukła­
du Paula Hassreitera i muzyka Bayara. Nowy ten balet 
porzuca zaczarowaną krainę fantastyczności i przedsta­
wia życie współczesne. W pierwszym obrazie (Wiosna) 
na tle ślicznego krajobrazu ujrzy publiczność pensjonat 
żeński, oddający się wesołej zabawie; drugi obraz (Lato) 
przenosi widza nad brzeg oceanu podczas ożywionego se­
zonu kąpielowego. Trzeci (Jesień) maluje sceny z polo­
wań w górach, a czwarty (Zima) odbywa się we wspania­
łym lesie sosnowym, okrytym śniegiem. Apoteoza przed­
stawia początek karnawału w czarującym pałacu z lodu, 
oświetlonym magicznie tysiącem świateł różnokolorowych.

X Patii blondynką. Podczas pierwszego koncertu 
Patti w „Albert Hall” w Londynie po powrocie jej z Ame­
ryki ku ogólnemu zdziwieniu zauważono, że śpiewaczka 
zmieniła zupełnie kolor włosów. Wyjechała do Amery­
ki z ciemnemi, wróciła zaś do Europy jasną blondynką.

X Najmłodszym mężem w Stanach Zjednoczonych, 
a zapewne i w całym cywilizowanym świecie, jest Eddie 
Frey z Utyki w stanie nowojorskim. Bursz ten, liczący 
wieku lat 14 i uczęszczający jeszcze do szkół, zaślubił 
25-letnią Annie Cushing, organistkę. Stan małżeński 
wiekowego męża wielkiego doznaje wśród kolegów powa­
żania.

X 360 kilometrów pieszo. Pewien 17-letni mło­
dzieniec z Vichy, któremu rodzice nie chcieli udzielić po­
zwolenia na zwiedzenie wystawy paryskiej, poszedł po 
rozum nie „do głowy”, ale „do nóg” tym razem i, zaopa­
trzywszy się w torbę i prowjant, pieszo zbiegł do Pary­
ża. Przedsiębiorczy kawaler drogę, 360 kilometrów li­
czącą, przebył w 6-iu dniach.

X Ambroży Thomas, który obecnie powrócił do Pa­
ryża z dłuższego pobytu w Bretonji, zajął się pilnie wy­
kończeniem nowej opery „Circe”, zaopatrzonej w libreto 
Juljusza Barbier. Nowe dzieło wystawione zostanie 
w Operze komicznej paryskiej.

X Wystawa. W zeszły piątek otwarta została w Lon­
dynie, za staraniem Towarzystwa typografów angielskich, 
wystawa przedmiotów, dotyczących sztuki drukarskiej.

X Milan literatem. Król Milan, zamieszkujący obe­
cnie w hotelu „Bristol” w Paryżu, zamierza w mieście 
tem spędzić całą zimę. Obok króla znajduje się tylko 
sekretarz jego, dr. Milicewic, i kamerdyner. Milan na 
zlecenie lekarzy prowadzi niezmiernie spokojne i regu­
larne życie, codziennie odwiedza wystawę i przechadza 
się po ogrodach publicznych, Z synem prowadzi nie­
zmiernie ożywioną korespondencję, pracuje przytem nad 
wydaniem wielkiego dzieła, dotyczącego podróży po 
Wschodzie, które w kilku językach ukazać się ma nie­
bawem.

X Wybuch błotny. Wieś Kontzorik, położona w od­
ległości 60-iu kilometrów od Erzerum w Azji Mniejszej, 
była d. 2-go sierpnia r. b. widownią strasznego wybuchu 
błotnego. Kantzorik jest to mała wioska w rozkosznej 
dolinie, na wschodnim stoku gór położona w wysokości 
1,600 metrów. Na kilka dni przed wypadkiem mieszkań­
cy przerażeni zostali szmerami podziemnemi i zatrzyma­
niem się źródeł. Z rozporządzenia władzy przygotowy­
wali się właśnie do ucieczki, gdy nagle d. 2-go sierpnia 
około południa, wśród strasznego łoskotu, nastąpił wy­
buch. Potok błota wytrysnął z górnych części doliny, 
strącając z sobą skały i masy wyrwanej z gór ziemi. Ca­
ła wioska wraz z 136-iu mieszkańcami pochłonięta zo­
stała w jednej chwili. Wylana masa błota zajęła pas od 
100—300 metrów szerokości na przestrzeni 7—8 kilo­
metrów. Grubość warstwy tej dochodziła miejscami do 
10-iu metrów, a objętośćjej obliczyć można na 50 miljo- 
nów metrów sześciennych. Góra rozdzielona została na 
części rozpadliną, wynoszącą 400 metrów długości, 
z której wydobywało się błoto, a dotąd zieje silna woń. 
Jeszcze w odległości 10-iu kilometrów od miejsca kata­
strofy rozpadała się ziemia. Jest to niewątpliwie objaw 
natury wulkanicznej.

X Wykonał sumiennie! Doktor w szpitalu, śpiesząc 
się na sesję i widząc, że jeden z chorych ma się o wiele 
gorzej, zalecił felczerowi robić do swojego powrotu 
„wszystko co umie”. Po powrocie pyta felczera, co 
uczynił?—A, no—brzmiała odpowiedź—postawiłem mu 
40 baniek, tuzin pijawek, ostrzygłem włosy, ogoliłem i 
zdążyłem nawet już jeden ząb wyrwać, gdy chory nagle 
skonał.

f S. p. Salomea Miaskowska, emerytka, opatrzona św. 
sakramentami, po długich cierpieniach, zasnęła w Bogu dnia 
29-go b. ni., przeżywszy lat 87. Pogrążona w głębokim smu­
tku familja zaprasza na żałobne nabożeństwo do kośtiola św. 
Karola Boromeusza przy ulicy Chłodnej, dnia 31 b. m., to jest 
we czwartek, o godz. lO-ej i pół zrana, oraz na wyprowa­
dzenie zwłok tegoż dnia i z tegoż kościoła zaraz po skończo- 
nem nabożeństwie na cmentarz powązkowski. 2—1346—,

t Za spokój duszy ś. p. Walerjana Piekarskiego, 
zmarłego w dniu 12-ym października r. b. w Częstochowie, od­
prawi się w kościele św. Anny (po-bernardyńskim) dnia31-go 
b. m., to jest we czwartek, o godzinie 10-ej zrana, nabożeń­
stwo żałobne, na które starszy zgromadzenia introligatorów 
warszawskich zaprasza. —3678

+ Dnia 31-go października, tj. we czwartek, o godzinie 10-ej 
rano, w kościele WW. Świętych na Grzybowie, odprawiono 
zostanie żałobne nabożeństwo za duszę

ś. p. Aleksandra Bilskiego, 
obywatela m. Warszawy, na które pozostała wdowa zaprasza 
życzliwych i wiernych Cbiystusowych. —3671

t Dnia 31-go października, o godzinie 10-ej rano, w koście 
le Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej, odbędzie się 
nabożeństwo żałobne za spokój duszy

ś. p. Pelaiji z Ktfwsiicli WiiDiakmkiej, 
jako w siódmą bolesną rocznicę jej śmierci, o czem pozostała 
rodzina zawiadamia krewnych, przyjaciół i znajomych, —3684

M. R. rs. 1.
Dla chorego b. urzędnika.

X. X. rs. 2, H. S. rs. 1 kop. 50, Zosia z Paryża 
rs. 3, W., stały prenumerator, nadesłał pocztą rs. 1, 
X. rs. 2.

Dla biednej wdowy z Nowej Pragk
B. B. rs. 3.
— Znalezione w dniu 27-ym b. m. pieniądze w o- 

grodzie Saskim są do odebrania w kantorze nasze­
go pisma za udowodnieniem.

A u to r g... , V 1 • •" — — - —
hankie wder8zy ^ył znany tłumacz Bąjronalgna

Jlain Szanowny redaktorze!
^ch 8wm”C,yt nPraszać o łaskawe umieszczenie w ła- 

Zapowie b° pisma następującego zawiadomienia.
^o'v8zeC[lne nIane wydawnictwo „Wielkiej encyklopedji 

Czerne ’ orf?anizując przyszłą pracę, rozłożyło ją 
l ?ahie ni ’ We<iług natury przedmiotów, działy, zawia- 

naf?1 P°wierzając uproszonym specjalistom, do 
i8kazyWan’ będzie także: układanie spisu artykułów, 

artykuł lehautorów do ich opracowania, baczenie, aże- 
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yr»cy rozd*Zi8^u na całość. W jaki zaś sposób całość 
*'ała, przed* t a * czyje zawiadywanie oddana zo­
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Ukę)*ski; z estetyką i historją sztuki—-Seweryn Smo- 

historyczne—prof. Korzon, Władysław Smo- 
h3)liter±SzUmowski;
°*skj s j. a—dr. Piotr Chmielowski, Edward Gra-
4) ^Dko?mierZ Kaszowski;
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^^ehanb01 Jnrkie™«?
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Wyra I rakty cznemi» skorzystać nie omieszka.
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tycli wie<ci oli* Yiedn*u» a °d czasu do czasu nad- 
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5) 0f|ara

feuhn* dniach Tragiczną śmiercią zakończył
’ asysteut 10 W Wledniu dr. Jerzy Hofman Wel- 

(ki9! W sip PrZy hysjenieznem laboratorjum prof. 
'Wezi klitł*ki chiirpDi-U r" b‘ darzył się rzadki wypadek, 
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8zybk 11 O]?oniyłka, w ostatnich bowiem dniach 
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Qo dra H, do kliniki, gdzie wśród 

Jul. Heppen.
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t Zaspokój duszy ś. p. Klementyny Krassowskiej, 
odbędzie się m sza święta we czwartek, to jest d. 31 paździer­
nika, o godz. Łl i pół rano w kościele św. Aleksandra. —3675

t W dniu 2 listopada, jako w 1-szą bolesną rocznicę śmierci 
ś. p. Walerji Pakulskiej, 

odprawi się żałobna nabożeństwo.w kościele św. Antoniego (po- 
reformackim), o godzinie 9-ej rano, na które pozostały mąż 
zaprasza krewnych, przyjaciół, kolegów i znajomych. —3685 

t Za spokój duszy aj

ś. j. Eufemii z BaczjńsKich MamsMej, 
wdowy po ś. p. 'Wawrzyńca Kucharzewskim, obywatelu m. 
Warszawy, odbędzie się żałobne nabożeństwo we czwartek, 
to jest dnia 31-go października, o godz. 9-ej i pół rano w ko­
ściele Przemienienia Pańskiego przy ul. Miodowej. —1339

•f Szanownemu duchowieństwu i wszystkim krewnym i zna­
jomym, którzy tak licznie się zebrali dla oddania ostatniej 
przysługi żonie i matce, składamy najserdeczniejsze „Bóg 
zapłać”.
—3681— Szczepan Piasecki z synem.

f W dniu 31-ym października, to jest we czwartek w koście­
le św. Krzyża, o godzinie 9-ej rano, przed wielkim ołtarzem, 
odbędzie się msza za duszę ś. p. Konstancji z Orłowskich 
Chomgtowskiej, jako w trzecią rocznicę śmierci. —1347

NADESŁANE.

Wyborowe Cygara „JBonopol* po cenie rs. 12, 
10, 8, 6, 5, 4 i 3, polecają JialinoutfAi i .Prae- 
piórkowski, Warszawa, hotel Europejski.

C&ssylda, bardzo dobre cygara w cenie rs. 5 
za ICO sztuk, poieca skład Gagackiego, 
Krak.-Przedm. nr 9, róg Królewskiej.

W Birż. wied. spotykamy następującą notatkę: 
„Minisberjum finansów opracowuje projekt, tyczący 
się wykupu grupy kolei, a mianowicie: warsżawsko- 
wiedeńskiej, warszawsko-bydgoskiej i warszawsko- 
terespoiskiej. Miućsterjum finansów, jak wiadomo, 
przyjęło gorąco propozycję ministerjum komunika­
cji w tym względzieU kwestję wykupu kolei tere­
spolskiej należy uważać za zdecydowaną w zasa­
dzie, tak, .że nabycie jej na rzecz skarbu nastąpi 
najpóźniej w 1891 r. Na zasadzie art. 26-go koncesji 
rząd po upływie pierwszych 20-tu lat od dnia oddania 
jej towarzystwu prywatnemu ma prawo w każdej 
chwili wejść w posiadanie kolei. Ruch na linji tej 
rozpoczęty został w r.l867-ym tak, że termiu koncesji 
upłynął "w r. 1887-ym. Kolej warszawsko-terespol- 
ska stanowi ostatni oddział linji, łączącej Moskwę 
z Warszawą; w odległości 22-u wiorst od Brześcia^ 
w pobliżu stacji Żabinki kolei moskiewsko-brzeskiej, 
do linji tej dotykają koleje rządowe poleskie. W ten 
sposób w razie wykupienia kolei terespolskiej po 
urządzeniu komunikacji pomiędzy Żabinką a Brze­
ściem rząd stanie się właścicielem zamkniętej sieci, 
łączącej Wilno, Równo i Brześć z Warszawą—sieci, 
mającej'ważue znaczenie ekonomiczne, polityczne 
i strategiczne. Nowej pożyczki na nabycie kolei 
terespolskiej nie będzie potrzeba, ponieważ akcje 
tej kolei wymieniane będą na obligi skarbowe, tak, 
że skarb do r. 1942-go opłacać będzie nie więcej niż 
dotychczas tytułem gwarancji (513,000 rs.).”

W gazecie Nowosti czytamy: „Zgromadzenie gieł­
dy petersburskiej w d. 26-ym b. m. odznaczało się 
szczególnem ożywieniem wskutek energicznej kam- 
panji partji zniżkowców przeciw biletom pożyczek 
premjowych. Partja ta gorliwie rozpowszechniała 
niewiadomo zkąd poczerpniętą pogłoskę o zamie­
rzonej jakoby emisji nowej pożyczki premjowej na 
sumę 85 miljonów, przyczem podawano takie szcze­
góły, które łatwo mogły w błąd wprowadzić osoby 
łatwowierne. Zdaje nam się, iż jakkolwiek wielką 
byłaby chciwość graczy giełdowych, ci ostatni nie 
powinni zapominać o tern, jak znaczne zamieszanie 
wprowadzają przesadzonemi komentarzami pe­
wnych pogłosek w te sfery, z któremi ich interesa 
najściślej są związane. Dość np. przypomnieć, że 
przy znacznem obniżeniu cen premjówek banki 
i kantory bankierskie byłyby zmuszone wprowadzić 
na rynek ogromną masę biletów zastawionych i tern 
samem narazić i siebie i publiczność na znaczne 
straty.

Aow. wr. zamieściło w ostatnim swoim numerze 
list z Warszawy, w którym korespondent dotyka 
kwestji banku włościańskiego w Królestwie Boi­
skiem. Mówiąc o pracach komisji Rogozińskiego, 
korespondent pisze między innemi: „Komisja proje­
ktuje wystawić na pierwszy plan nie „towarzystwa”, 
lecz „jednostki”, pod pretekstem, że organizowanie 
„towarzystw” nie odpowiada warunkom bytu wło­
ścianina w tutejszym kraju. Nadto w kwestji wyso­
kości pożyczek komisja idzie jeszcze dalej i wpro­
wadza nowe zboczenie od głównych zasad banku: 
uznaje ona za legalne przyznanie pożyczki „pannie 
pełnoletniej, córce włościanina, mieszkającej w do­
mu ojca” i domaga się przyznania podobnych praw 
wszystkim wogóle osobom bezrolnym, płci obojga. 
Waitug takiego tłumaczenia prawa, włościanin pol­

ski, posiadający trzy dorosłe córki, otrzyma cztery 
pożyczki po 500 rs., podczas gdy włościanin z gu­
berni) wewnętrznych w tych samych warunkach 
pozyska pożyczkę w wysokości 500 rs.

„Inna kwestja jest jeszcze ważniejsza. Jeden 
z członków komisji oświadczył, że należy zobowią­
zać sprzedających grunta przy pomocy banku wło­
ściańskiego do uzyskania pozwolenia od towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego na odseparo­
wanie odnośnych oddziałów przed spisaniem „pro­
jektów” umowy z włościanami. Oświadczenie to 
komisja uznała za słuszne i postanowiła wciągnąć 
do przepisów banku włościańskiego w Królestwie 
Boiskiem. Jednocześnie jednak komisja nie nadała 
podobnych praw innym wierzycielom majątków 
ziemskich, chociaż różnicy pomiędzy owymi wierzy­
cielami prywatnymi a towarzystwem kredytowem 
nie ma żadnej.”

Telegramy „Kurjera Warszawskiego".
"Petersburgi go października. (T.pr. K. W.) 

W urządzanej przez Muzeum warszawskie wystawie 
starożytności przyjmą udział pałace Cesarskie. Sto­
sowne zezwolenie wysłano do zarządzającego jene­
rała Hryniewicza.

Wiedeń 30-go października. (Tel.pr. K. TE.)— 
Trybunał kasacyjny nakazał ponowne przeprowa­
dzenie procesu księdza Stojalowskiego o sprzenie­
wierzenie.

Wiedeń 30-go października. (Tel. pr. K. IF.)— 
Hr. Kalnoky wyjeżdża jutro do Friedrichsruhe.

Lwów 30-go października. (Tel. pr. Kur. Warsz.) — Studen­
ci Kistjakowski i Marszyński zostali wypuszczeni na wolną 
stopę z więzienia. Wszyscy przeto oskarżeni ze znanego pro­
cesu przebywają na wolnej stopie.

Budapeszt 30 go października. (T.p. K. W.)— 
Koleje węgierskie zamówiły we Francji dostawę 
kilkuset wagonów, których potrzeba okazała się po 
zaprowadzeniu taryf strefowych, wzmagających 
znacznie ruch na kolejach. Fabryki austrjackie za­
walone robotą.

Berlin 30-go października. (TfeŁ pr. K. W.) — 
Rząd zamierza ogłosić białą księgę z dokumentami, 
odnoszącemi się do akcji Wissinana we Wschodniej 
Afryce.

Herlin 30 go października. (T. p. K. IR) — 
Dzisiaj pojawił się projekt prawa o zaprowadzeniu 
komunikacji parowcowej z portami wschodnio-afry- 
kańskiemi.

Berlin 30-go października. {Tel. pr. K. IV.) — 
Buchalter jednego z banków tutejszych, sprzenie­
wierzywszy 90,000 marek, zniknął.

Berlin 30-go października. (71 p. K. IF.) — 
Autentyczne wiadomości z Zanzibaru potwierdzają 
zapowiedź rychłego przybycia Stanleya na brzeg 
wschodnio-afrykański.

Berlin 30-go października. (Tel. pr. K. W.)— 
Kreuzzeitung, rejestrując rozmaite fakta militarnego 
charakteru, zachodzące po za granicami Niemiec, 
żąda uchwalenia w całości żądanych kredytów nad­
zwyczajnych, jako rękojmi obronnych.

Hamburg 30-go października. (71 pr. K. 
W.)—Na rynku cukrowym tendencja bardzo mocna. 
Cena towaru gotowego 12.67 j m.

Barys; 30-go października. (71 pr. K. IF.) — 
Słynny przewódzca partji orleańskiej, Lambert do 
St. Croix, umarł w 63-im roku życia.

Bruksella 30-go października. (Tel. Aj.p.)— 
W Hainaut wybuchła zmowa 5,000 górników.

Sofja 30 go października. (71. pr. K. IB.) — 
Cankow udał się do Petersburga.

Berlin 30-go października g. 2 m.30 (71 p. K. JR)

Kuble na dostawę

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

— Fan/ Gabrjeli S. — O ile wnosić możemy z opisu, cierpi 
sz. pani na chroniczne odmrożenie palców. W takim wypad­
ku trudna jest rada bez należytego zbadania, należy więc udać 
się do lekarza, który po obejrzeniu stanowczy środek może 
zastosować. Zdaje się, iż ta sama przyczyna wywołała i dru­
gie cierpienie. Symbolikę kwiatów znajdzie sz. mini w „Bo­
tanice” Paszkowskiego.

rogu Białei^FUtM. > P»z. Wisły najwyższy dom ,;a 
na pewnej DowM>^t, -/ne?’ Akowskiego; najwyższy gu!ich 
ewaDgolicko-;iiigsburski "ajwyzszy kościół z wicz4

~ Panuzwykle do ^i.goZtok\ilektUralnej' ~~ Jat 25’iu D^yie' 
z ?od Mogielnicy. - Tylko w pod* 

na swoje pytanie tec^uicznej U)oźo sz. pan znaleźć odpown- 

wymiepione'i’o^'nhZ ^°wiadomo; może sz. pan zwróci si? 

dycyna nie pos/ada śr.>,i?leStGty’ na PolJob,'ą do,e^,,w‘>fl7iek ma niezaw zn nrou-tii ^>a’ "grywanie każdego włosa cddz‘

— Panu Yeu do Cehl*— Panu L. G kaucja nie była wymagana. ,
zgłaszać się nalo’żv a z Poprzedniego nie otrzyma

w j* ziyTaXTV?6^^ sz-fafl .Tnscu,“"'
o. m.r Irosimy o inne.

GIEŁDA.

&

Warszawa, 30 go października-
Berlin nadesłał nam dziś szacowania 210.75, 9 .

w żądaniu i 210.50 na. listopad, odpowiadające 
47.45 i 47.50 bez kosztów, Petersburg zaś taksowali* 
dyn po 9.57| z odbiorem natychmiastowym, 9.65 “a jjflł 
dzień i 9.68 na styczeń. Taili początkowy kurs B 
wpłatowego na giełdzie naszej 47.30 (równia2 
kosztów) podążył w górę, gdy nadeszły gorsze szac 
ma i oferty z Berlina, a pokup waluty nie ustaw a ■ 
tkiem tego cena Berlina podniosła się do47.40 (kJ; 
m. za 100 rs.), wytwarzając różnice 10 kop. dz‘s 
kop. przy porównaniu wczorajszego kursu ,, jb2o» 
korzyść Berlina. W dostawach robiono dziś dosę 
Sprzedano dostawy z odbiorem codziennym wea , 
nabjwcy z terminem pięciomiesięcznym po 48.05, , 
ca grudnia r. b. po 47.70 i 47.721 i do końca bs 

PO 47.45, 47.47j i 47.50.Waluty obce w średnim ruchu. Berlinem *1 
obracauo po 47.30, 47.321, 47.35, 47.371 i 47‘7’jnne 
ważnie jednak po 47.324 i 47.35, żądając 
niemieckie krótkoterminowe miasta bankowe 0 
po 47.10, 47.12 i 47.174. Londyn notowano " 
Donnnalnem po 9.61 długi i p0 9.58 krótkot*1 ^giiia 
Faryz krótki kupowano po 38.30, przy chęci otr'; 
po 38.50. Wiedeń krótki nabywano po 81.05’ P 
harowaniu 81.30. .pZflii0'

W papierach obroty średnie, przy tendend' J/gl-5.0’ 
nionej. Listy likwidacyjne chciano zbyć po 87',.-ikanaic'° 
według wielkości odcinków, a otrzymano za kl \Vscl10' 
tysięcy rubli w drobnych sztukach 87.10 i87'2>h 
dnie pożyczki po 100 w zofiarowaniu, wszys^1 bD' 
emisyj. Zabrano kilkadziesiąt pożyczek pre®!0' 
1864-go po 258 i 258.50, oraz kilkadziesiąt Pr.\.9 tf’0 
z r. 1866-go po 236 i 23G.50; po giełdzie 1110 o33^0’ 
dostać papier ten taniej, Ii-ej em. oddawano P° eIfl. P4 
Kupiono drobnostkę biletów banku państwa łu olok0' 
99.15 Nową pożyczkę 4% ceniono po (ySję-
wano kilkanaście tysięcy po 84.05 i 84.10. 
cy 4 /o konsolidowanej pożyczki z r. 1889-g° SL u®*6’ 
po 139.50. Listy zastawne ziemskie starano a 
ścić po 97 Lej serji i po 95.50 II, III i Iv'cj ’ ; 96-8^’ 
umieszczono kilkanaście tysięcy I ser. po 96'f ,)5 95-3° 
oraz kilkanaście tysięcy najmłodszej serji po 95'JjaroWiin<’ 
1 95.35. Listy zastawne miasta Warszawy0 ,j wz'1 
PO 99, 96, 95.25, 94.80 i 94.60, stosownie do^J' jV.ej 
to kilka tysięcy III-ej serji po 94.90, kilka tys!^ 
po 94,40 i 94.50, oraz kilka tysięcy V-ej serJ1.name® r. 
Listy zastawne miasta Łodzi w żądaniu nom11 CzlI]<a11 
95 50, 93.25, 93 i 92.75, stosownie do serji-. - 
6/0 hstow zastawnych kaliskich po 101.2o, , „-gijza^ 
skich po 100 i płockich po 99.50 Obligów k 
nych m. Warszawy dostać można było po 90,2.:’l obCJ'cB

Godzina 12. Usposobienie giełdy dla wa^ 

mocno.Okowita. Wiadro 8.357, garniec o^'*

wielkie, usposobienie słabe. Cena warsz. 
sprz. spirytusu 10.40.

SPRAWOZDANIA z TARG^^'
Mąka. Ubiegły tydzień był pomyślnym dla h''”^ 

Zapotrzebowania powiększyły się i wpłynęły oi) 
nok. Ceny nic uległy zmianie.

Cement bez obrotów. . za k°rZ n r*Wapno notowano: sulejowskie po rs. 1-1?’ ,fapn0
funt, pal me drzewom, a rs. j.05 za palone węgle*"’ 
domskio po rs. 1.05 za kerzoc. .B1u pJ

Cukier. Biuro przedstawicieli fabrykantów c ez’s 
jowio w sprawozdaniu z dnia 23-go paźdzrnw* > j»k» 
1-go do 23-go października r. b. zaznacza, iz P°fje wy termi­
nowała dotychczas, p prawiła znacznie buraM ,opSzyc“ 
jeszcze i ułatwiła znacznie zbiór. Pod wrazenien ruętiz»Ly 
doków na rezujtat kampanji, nastrój iy«lk0* . Jęcz 0lPc' 
pogorszy! się; eony obniżyły się nieznacznie ty‘» ' sl)ek’“ jtfl 
zmniejszyły się, chociaż w zakupach brali u'- kijo'ł 
i rafinerzy. Z tychże samych powodów nu rl“‘jaży ’'ŁpZir 
ujawniła się w ostatnich dniach dążność do.spi** a Wf'v „o 
wóz, szczególniej na Wschód i popyt na swiauec ^0^. 
wo. W okresie czasu od 13-ge do 23-go pazdz e zedazy 
na rynku cukrowym w Kijowie następuj<icS).ia(>Toku ..'gr» 
czki cukrowej krystalicznej: z kampanji liwo/ r11
14-ym października 10,000 pudów z odbiorem 10,09"
żo. ol na grudzień luty po rs. 4.32'/j za gotoW»«
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UWAGI.U lica

chora, dz. dr. 3.

Zagoedzian Te.

(Nadesłane).

17.60

f.
1.50

P-
P'

15.50
15.50
14.50
14.—

112
116

25
31

, f. 
f. 

P- 
P- 
P- 
P- 
P-

P- 
P. 
P- 
P- 
P- 
P- 
P-

34
4U

6
65
10
5

37
39
14
22
21

Nazwisko 
lub initiale

-.03
-.05
-.03
-.03

5.25
11.—

1.35 
-.80 
-.60 
-.15

domu

Wdowa, dzieci dr. 5-ro.
Wdowa, chora, dz. drób. 3-je 
Wdowa, dz. drób. 3.
Wdowa, dzieci dr. 5-ro.
Mąż ciężko chory, dz. dr. 5. 
Wdowa, ciężko chora, dz. dr.

2 je matka stara.
Wdowa, chora, dz. dr. 4-ro. 
Chora wraz z mężem, dz. 3.

85.75
67.75
53.50

8.50
2.48’/,

40 —
25.—

-.75 
—.25 
-.20 
-. 9 
1.— 
-.60 
8.— 
5.-

7.50
1.50
2.20
2.50
1.15
1.30
2.70 
-.60 
-.55

-. 9 
-.12

BIURO INFORMACYJNE 0 NĘDZY WYJĄTKOWEJ 
sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia, poleca miłosierdziu 

publiczności warszawskiej.
Tamka M 35.—Posiedzenie dnia 17-go paździer. 1889 r.

cz. 
cz. 
cz.

f.
P-

-.15
1.80 
-.10 
-.11

9.

— Z. D.—List z odpowiedzią na poczcie. 3683

2.20
1.80

wtorek: pszenica o pens niżej, mąka spokojnie, kukurydza 
miała tendencję na korzyść oddających. — Hull', pszenica mia­
ła targ ospały; zarówno towar angielski, jak i zagraniczny o 6 
pensów niżej, kukurydza słabo, inne artykuły bez zmiany. — 
Leith we środę: rynek pszenicy bez życia, pszenica o 6 pensów 
tańsza, wszystkie inne artykuły bez zmiany.— We Francji pa- 
nnje tylko słabe, zapotrzebowanie pszenicy zagranicznej, tak 
dalece, że zapasy w składach celnych zmniejszają się powoli. 
Paryż w końcu tygodnia notował pszenicę i mąkę również co­
kolwiek niżej.— W Belrjji ceny nie mogły się również pełno 
utrzymać, pomimo, że składy pszeniczne zmniejszyły się zna­
cznie. — llolandja jest zadowoloną ze swego zbytu żyta, nato­
miast obrót pszenicą jest.bardzo spokojny. — Nad Renem i w 
Westfalji panowało zapotrzebowanie umiarkowane. — W Au­
stro- Węgrzech wystąpili młynarze cokolwiek żywiej z zaku­
pami, ponieważ udało się im dokonać większych sprzedaży mą­
ki do Wielaiej Brytanji, co wywołało silniejszą tendencję. — 
Berlin. Pszenica i żyto doznały tylko drobnych wahań, a ceny 

^końcowe są prawie też samo co w zeszłym tygodniu,

5.50
3.60
4— 
-.60 
-.30

P- 
P- 
P- 
P- 
P-

f. 
f. 
f. 
f. 
P- 
f. 
f.

Odpowiadając na liczne zapytania, co to jest oleo- 
margaryna i dlaczego wchodzi w skład mydeł toa­
letowych, pośpieszamy z objaśnieniem, źe:oleomar- 
garyna czyli masło sztuczne, (składająca się, jak 
wiadomo, z palmityny olejnej) jest tak samo nie­
zbędną częścią składową wszelkich najdelikatniej­
szych nawet tłuszczów stałych, jak stearyna i glice­
ryna. Ponieważ zaś główną składową częścią ka­
żdego mydła są tłuszcze, rzecz więc prosty', że nie­
ma żadnego nawet najdelikatniiejssego 
mydła na ś wiecie, w skład którego-nie wcho­
dziłyby musowo: palmityna, oleina i stearyna.

Wspomniane produkty (więc i margaryna) są 
najzupełniej nieszkodliwemi pod każdym względem 
(boć wchodzą w skład wszelkich tłuszczów). Oso­
bno tylko wzięte i używane jako pokarm, mogą 
wywoływać przy dłuźszem spożywaniu, katary ki­
szek—podobnież i gliceryna stanowiąca przecież 
część składową zarówno tłuszczów jak i mydeł a 
uznana za najdzielniejszy środek kosmetyczny; gdy­
by była przyjmowaną do solądka mogłaby wy­
wołać chorobliwe objawy.

W obec tego, choć nie używaliśmy i nie "używa­
my oleomargaryny w czystym stanie do fabrykacji- 
(jako artykułu znacznie droższego od innych wybo 
rowych tłuszczów), to jednakże oświadczamy, źei 
gdyby się nawet z takowej mydło robiło, nie wpły­
wałoby to ujemnie na jego dobroć i własności, 

s Warszawskie Laioratorjmii Cliemlcziie.

Objaśnienie: cz.==czetwiert, p.=pud, f.=fuut, setka=100 
sztuk, g.=garniec, w.=wiadro, szt.=sztuka, ars.=arszyn, 
odst.=odstawa, zw.==z wyczaj na, perł.=perłowa, gat.=gatu- 
nek, ordynar.=ordynaryjny, oczysz.=oczyszczony, step.— 
stepowy, wybor.=wyborowy,, cien.=cienka, przetop.=prze- 
topiony, rzep.=rzepakowy i kam.=kamieuny.

(Wykaz za poprzedni miesiąc w JV5 281-ym Kwjera).

. cz.
. cz.
. cz.
. cz.
. cz.
. cz. 10.— 
. cz. 12.— 
. cz. 14.— 
. cz. 16.— 
. cz. 18.—

4.50
5.40
7.— 
-.20
5.75

2.80
3.—
9.—

16.-
3.60

Ogrodowa 
Złota 
Krochmal 
Nowolipie 
Gołębia 
Gołębia 
Pawia 
Miła 
Praga Mos 
Szmulowiz 
Marjenszt

NowPraga Podgórska Józ. 
Czerniako "

2.75
2.—
1.50 

—.80
3.60

11.-

-• 2"/16
3"/16

8
-.50
-.45
-.14'/,

-.12
-.14
-.12
-.10'/8

Użyczak Anton Chory na oczy, żona ciężko 
chora, dz. dr. 3.

Perchoid Julja Mąż sparaliżowany, dz. dr. 4. 
WujcikMałg. Mąż sparaliżow., dz. dr. 2 je. 
Ita Klafer Wdowa, dzieci dr. 4-ro. 
Obrzydowski J Żona ciężko chora, dz. dr. 4. 
JadachowskaS.j Wdowa, chora, dzieci drób. 3. 
Leja Bem 
Myc Paulina 
Fajga Lew 
Jakowlew Apo 
Marcinkowska 
Kalinowska M.

78° 
Wódka 408 "
Ocet winny . .

piwny . . 
Piwo zwyczajne . w.

„ bawarskie . w. 1.— 
Słód\jęczmienny . cz. 7.50 
Świece łojowe . . f. —,i7’/8

„ woskowe . f. —.75
„ stearynowe f. — .23s/8 

Nafta kauk. lepsza p. 1,50 
Sążeń sześcienny pol­
ski (18271 sześcien­
nych stóp angielskich)

2.50
1.7Z72 

-.25 
-.30 
10.-

Młynarska Komorowska |Mąź zmarł obecnie, dz. dr. 5. 

Łucka Użyczak Anton Chory na oczy, żona ciężko

urzędowy cen średnich miesięcznych dla Warszawy 
WRZESIEŃ,
7.6271

10.8271
7.20 
ó-OU/s 
6.95

2.18’/4
2.40
2.40 
-.14 
-.687, 
-.30 

. p. —.40 
. p. -.34’/, 
. p. -.34’/,

. cz. 19.— 
. cz. 14.— 
. cz. 14.—

drzewa opałowego z od­
stawą w granicach miasta: 

dębowego . 
brzozowego 
olszowego . 
sosnowego .

Węgiel z odst. w gr. miasta: 
kam. kraj, najlep. p. —.15 

„ „ cz. 1.45
B zagraniczny cz. 1.80 

drzewny . . . cz. 1.50 
Czetwiert koksu (około

230 f.) z wars. fabr. gazu: 
bez odstawy . . . 1.20 
zodst. w Warszawie 1.32 

„ na Pragę . . 1.32 
Wół step, wybór, szt. 104.—

, „ średni szt.
„ „ chudy szt.

Krowa dojna . . szt. 
Cielę średnie . . szt. 
Baran................szt.
Wieprz wyborowy „ 

„ średni . szt.
„ chudy . szt. 16.—

Koń pociągowy szt. 150.— 
Koń roboczy . . szt. 100.— 
Skóra suszona:

w „ końska
„ „ wrłowa
* „ cielęca
„ , barania

Wosk..................... f.
Sadze holenderskie f. 
(Kreda zwyczajna . f. 
Klej stolarski . . f. 
Terpentyna oczysz. w. 
[Dziegieć . . . . f. 
Mydło zwyczajne- f. 
| „ szare . . . f. 
Worek płócienny ob­

jętości cz. . . szt. 
Płótno lniane . ars.

M konopne . ars. 
I „ podszewkowe „ 
(Nici bielone . . 
'Nici niebielone . 
(Len ...... 
Konopie .... 
Wełna owcza cień, 

ord. 
Żelazo kute . . . F. 
| „ walcowane p. 
[ysiąc szt. gwoździ

maszynowych: 
trzy cal owych . 
dwucalowych . 
jednocalowych 
pakowych . . 

tal krajowa . . 
fetal angielska . . 
Ołów zagraniczny: 

dobry ...........
najlepszy . . , 

Miedź żółta . . .
„ czerwona . 

Cynk....................
Cyna krajowa . .

„ angielska . _ 
IV yrób cz. ziarna na kaszę:

gryki ...... 1.- 
owsa . .
jęczmienia 
prosa ...... 

Wyrób cz. ziarna na mąkę:
żyta.................... —.75
pszenicy .... —.75 

Za ładowanie zboża
w worki z zaszyciem: 

Od cz. żyta . . . . — 
, „ mąki . . . -
, „ kaszy . . . -
„ „ owsa . , . —

Wynagrodzenie dzienne 
najemnika:

| Prosty robotnik . . —.60 
[Sprzężaj jednokonny 2.50 
j „ parokonny 4.—

Zyto . . . . , 
Pszenica . . . 
Jęczmień . . . 
Owies .... 
Gryka .... 
Groch polny . .

v cukrowy . 
„ fasola . . 

Rzepak letni .
„ zimowy

Chmiel krajowy . p. 27.-
„ zagraniczny p. 43.- 

Kartofle 
Buraki . 
Marchew 
Czosnek 
Cebula . 
Kapusta (główki) p. 
Siano................
Słoma żytnia .

„ jara . .
Kasza:

pszenna . . 
jaglana. . . 
owsiana . •__ _
jęczmienna zw. ft. 9.50

„ perł. cz. 18.— 
gryczana zw. . cz. 12.— 

„ drobna cz. 20.— 
Ryż.......................... f.
Manna................ ' f.
Mąka:

żytnia razowa . cz. 
„ pytlowanap.

pszenna 2-go gat. p.
„ krupczatka p. 

gryczana . . 
grochowa . . 
kartoflana . . 

Otręby żytnie .
„ pszenne. 

Chleb:
razowy . . . 
żytni pytlowy 
pszenny ord.

. lepszy 
Sól kuchenna . 
Pieprz zwyczajny 
Liść bobkowy . 
Mięso I-go gatunku: 

wołowe . ... f. 
cielęce............ f.
wieprzowe . . . f. 
baranie . . . . f. 

Sadło wieprzowe p. 
Łój barani surowy p.

„ wołowy , p. 
, „ przetop, p.

Słonina wieprzowa p. 
Szmalec wieprzowy f. 
Ryby śnięte . . . p. 
Stynki................f.
Śledzie zwyoz. setka 
Jaja kurze setka . . 
Mleko niezbierane g. 
Masło świeże . . . f. 
Masło solone . . p. _.. 
Olej lniany surowy w. 3.60 
Olej konopny . . p. 
Olej rzepakowy. w. 
Olej rzep, oczysz. w. 
Oliwa do potraw 
Oliwa do palenia . f. 
Spirytus 90° Tralesa w. 1I.43’/4 

w. 8.65 
w. 4.55 
w. 1.40 

.80 

.50

bOb
.........

6tacJ> Browki na kwiecień-maj po rs. 4.55 
5°° pudów *°p. za frachtami; w dniu 15-ym października

Mo z A0AbAore.m na stacji Olszanka na kwiecień-maj 
jj'Prtika iq hau kism kop. 30 za frachtem; w dniu 16-ym paź- 
JjJ’Ctsrwia/Pudów z odbiorem na stacji Krzyżopol, na 

?rnika m 4-55 z zadatkiem 30 kop.; w dniu 18-m paź- 
.,aJ'c2erwLP'0,J') Pudów z odbiorem na stacji Winnica na 
{/Miernik-4.50 z zadatkiem 25 kop.; w dniu 19 ym 
, J’Cterwjp- J/,000 pudów z odbiorem na stacji Borowki na 
i:°^ioreiu npOrs-4.65 z zadatkiem 50 kop. i 10,200 pudów 
i.Cln 55 kon U 8tacJ* Biało-Cerkiow po rs. 4 kop. 55 z zadat- 
en0,r.eia na stan21-ym października 10,000 pudów z od- 
«, 8*kę; w ,J1.'Winnica na grudzień-styczoń po rs. 4.25 za 
f.?"iec n0 .'i 22-im października 10,000 pudów namaj- 
£,ku.:. w dniu/a4’50 z zadatkiem 30 kop. Z kampanji 1890/91

Popielni Października 30,000 pudów z odbiorem na 
t. t;'iein lo u la Oa październik-giudzień po rs. 4 kop. 26 z za- 
M?rzy odKi °P- teraz, 16 kop. w dniu 22-im maja 1890 i resz- 
i-.Mein n,r'z,e’* dniu 22-im października 30,000 pudów z 
r-patkio^ » Zmerynka na wrzesień-listopad po rs. 4.40 
>,,,7? Z kanin?'-- koP- 50 w czasie od lutego do sierpnia 1890 

z odlńn^1 ^01/92 r. w dniu 22-im października 30,000 
L.1' 10 z teui na stacji Żmerynka na wrzesień-listopad po 
15(rJ®®lr. \-atkleai rs- 1 kop. 50 w czasie od lutego do sier- 
ta i Pudówa sprzedano w dniu 14-ym października 
ir deport prz Z odbiorem na stacji Gołta na grudzień-luty 
i iż alu.20-im n -j . ku' Świadectw wywozowych sprzedano 
h i *U2i.Vn biernika na 10,000 pudów listopad po rs. 1 
ttert -®eny rafi Pażdz>ernika na 20,000 pudów na listopad po 

a uietn zann. ,* na październik pozostały bez zmiany przy 
ProrfZeibowaniu-

Vjl'lczinieQi au*ty browarne. W ubiegłym tygodniu do- 
dwur- j znaczny, pomimo to ceny staiy w mierze. 

i#nrerorzędZiędoweg° jęczmienia płacono po 4.80 do 5 rs.
.8Przedau.y rs> 4 do 4.65. Słodu pud w wj borowym ga- 
‘°dzin . "uuo po rs> o kcp. 10. Kwiatu pud kop. 90. Ko- 

ciar i*^° zao-ra ■Wn*cy płacą po 74 kop. Sprzedano chmielu 
ir»i llawar<itniCłueE0 partję po 115 rs. centnar cłowy. Za 
koii Pud fi ^Rtuniezny ofi irowano po 110 rs. Za chmiel 

za gotówk°Wan° W P^t-i8,0^ większych po rs. 18 do 19

200 i'.pa^2*ornika. — Sprzedano na stacji towarowej 
d0 7; 6-05 i lAJpy Po rs. 6, 100 korcy po rs. 6.20, 100 korcy 
‘tarTji °Wsa 9 srJ!r?-v P° rs* 6-15; żyta 400 korcy po rs. 5.15 
ijti Szynku 8 W korty po rs. 2.95 do 3.25 za korzec. Na 
f,. j,00 korcvZedaBo: pszenicy 130 korcy po rs. 6 do 6.20; 
tboża d° 4.95\ Pu do 5.35; jęczmienia 300 korcy po

q a dobry, za korzec. Popyt na pszenicę słaby, na inno 

tkow-Mw*)'—J?mburg dnia 26-go października (sprawozdanie
w dal 7 r^nku tutejszym kształtowały się c^ny 

tJcVilośePm.ciągu na korzyść kupujących. Właściciele 
'Wiedz- w*dząc 1 8Plrytusu w tutejszych składach spekulacyj­
ni du latlej Zwyib1^ Uwiedzionymi w oczekiwaniu zapo- 
*kr*i*o silnvn CCn' Pozbywali się swoich zapasów, zmuszo- 

Zwiafv sPaukiem cen towaru z bliską dostawą
w PosiarLCeln2%°- Za?asy le przy łatweJ p°daż^ 

Stąt 111 na nan r-le kantów, którzy są żywo zajęci 
tec2n»e zann .1ZEZę terminy, tymczasem jednak zupełnie 

’’•ą ]1 Pierws2Vpi,trzen* w towar surowy. Z Królestwa ocze- 
’tyrte°z dura,) . transportów nowego towaru w listopa- 
tbiejd°staw nnri16 zaP°wiedziano ztamtąd żadnych więk- 
M ano Wysja-Zas Sdy z Rosji dotychczas wogóle nie 
'*(lbee te,,rninvC 28dnJch dowozów jakiegokolwiek znacze- 

^raUiczonnłUe d°konano poważniejszych obrotów. 
J4co. Q eg0 ^ofiarowania kupcy zachowywali się 

k-e,, nie doszły zresztą do poziomu zasługującego 
Sdjżćst«a dalszvle1Tadt!,C0£o w s°bie w każdym razie niebez- 
!taWy, hig wsznlu- c*4glych obniżeń wartości spirytusu, 
llltej8,Z ftosji w t “l0£° Prawdopodobieństwa na większe do- 

tuF° wywozn '-1 sezon*o liczyć nie będzie można. Dla 
h 01> cni jsz° trzy>nJe>St w zasa<lzie rzeczą konieczną, ażeby 
t fJnk 01 ’4,nożliwa wc*nz poziomu cen w związku cel- 
>tki„tntej6,vn",eil,la.skutecznej konkurencji. Rozwój cen 

°d ruchu za‘eźuym jest skutki.m tego przedew- 
f ■/» nł. : na na4J®n w. krajach związku celnego. Ostatnio 
i!k'listAC°no 22'/ !ern'h 237,m. 22 mar. płacono, dziś 

zMs?ad 23 n? ooZitdan*u, 227, m. wpłaceniu, na pażdzier- 
Mla-21i/'1’ ^27," m ni’’ 22 74 m. płacono, 227z mar- 

tani,,.'J tn. Dła , ar- w płaceniu; na listopad - grudzień 
JSko *0®’ ?Z1Ś 21’/«i »>• w żądaniu, 2P/, “ar- '» 
hiaj 1 »t^eó. roku 21’/, m., 217,

*•» 2p/ ’ w ^daniu, 211/, ni. w płaceniu; na grud.- 
lii Płac01’ w Poszuk; 21G “• Placo“°i dziś 217, m. w żąda- 
Łk*; 21I,/Wauiu; na kwiecień-maj lb90 r, 21’/, m.
k c°iio o?d'Cz6rwin„ .'Jj*1, w żądaniu, 217, m. w poszukiwa- Xmb.!w z??90r- 217, mar.217, m„ d«ś 21*/. m.

211 onądaniu mar- w poszukiwaniu. Kurs 
za 100 rs. '

G.rSfco hl*>0żowv??0“niowe lz międzynarodowych 
tętnie <K-Idzo osiahu’ ~~'.^e^-york-. Tendencja rynku psze- 
»?tJSZa tml Pr2ynios a CW uległy silnemu spadkowi.

nlaw°zdania ■ wP{awdzie znowu cokolwiek mo- 
locI>a‘1 82'?tatni® ce»y końcowe były o 3 cent.
Bi8u^5'/ ACei>t., pOfipa"la wynosiły: loco 837, cent., nali- 

Ua listowa przed °śmiu dniami czyniły 
‘’topad2?8^® cenvd 85 •Cent’’ a w tymże samym cza-

iiao J duLr 11!/^ wynosiły loco 1 dolar 127, cent., 
doi są1- 75cent C,cna mąki spadIa z -2 do)' 

'ton, “a sk.,7, Ce»t.- u- •’Podniosła się jednak następnie zno- 
r°low»„t6k siinLk °ku zeszłym cena tworzyła 3 doi. 95 

kqs‘.c,°j i w?? P°wiekR,, .“Wozów ze strony farmerów zapasy
W rX"0Sz4 obeSte, 0 2*/« miliona buszli mniej 

•kutLZ°Wą. i\Zeszłyni __ ,—>675,000 buszli, woboc 32,972,000 
tie A*®0' ćzjK°w°zy D|iała również pogodę mglistą

?Otliewa|0 6*abe doc,tr°Dy farn'erów są wciąż znaczne. 
^Mdals2ych atalifornii moFzen? wyrównywają sią obfi- 
"nin.; “ę ceno t°wozów ZaP°w>edziane są silne zaladowa- 
'',iła t°CZcbi^C^ w Kew yOd,zleW“ć się można i przy obniża- 

dU nlac Me-®y l°rk,u baczniejszego eksportu ró- 
11'a 6hadko m. °?*ey znać™?61? ia ^'“kach angielskich poja-

W°-bniżkę cen w 8, absza tendencja, która wpraw­
ia t>ąQlej- Arrła>doaiości 2 _Pt'ywała, lec ograniczyła znacz- 
*tal<>lB ?rafowJ?kuły pastewntatWC? dn7bezmiały cokolwiek 
^?'nycli11'11* bar iW P°niedzi'>|U? ma ? im*an wykazują.—Lou- 
J^kiedy^Hacb dA° 8PokojuaeekKi’'A->leP.sza Panica angielska 
?2o,>ic»“ 7, 82v> kuknr .^ąka dosyc. “żywiona, przy 
trtjku|ava,aeielsn ’ Piżej. c rr\dza ’jęczmień mocno. Bon 
*taMciLbMjo7 ’Pokoinin ’Pokojny, stale. We środę:

J doWin,Spi*le> nomin0id“Bki?e mocno> wszystkie inne 
’'“ho tu ąo q,aJu,*e bez zmi«any. Pszenicy za- 

~,o48 kwarterów. — Liverpool we

KOMITET 
ffamarti® Tmrzystwa Wioślarstiejo 

ma honor podać do wiadomości pp. członków, że w 
dniu 3-im listopada, tj. w niedzielę, o godzinie 8-cj 
wieczorem, w lokalu Towarzystwa danym będzie 
wieczór muzyczny. Wydawanie biletów odbywać 
się będzie w dniach 31 października i 2 listopada 
od 8—10 wieczorem oraz w dzień koncertu od 6-ę. 
wieczór. 1331

ŁÓKESPONDENCJA PRYWATNA. "

— Dr St. Hurts, Sienna nr 19, przyjmuje od
4—6 po poł. , 3587

1343 Dr med. Itudwik JBriihl, b. docent aku- 
szerji i chorób kobiecych w uniwersytecie w Bernie, 
osiedlił się jako lekarz specjalista dla chorób ko­
biecych w Warszawie przy ul. Erywańskiej, nr 3. 
Przyjmuje od 3—4, w niedziele i święta od 11—12.

— Dentysta Zofja Gutsman wstawia zęby
sztuczne, leczy, plombuje, przyjmuje codziennie od 
10 do 5 po południu. Szpitalna 3. 3590
M——t—Mm iTrł WW1J .. Ł.la»

— Nauczycielka musy ki, posiadająca patent
konserwatorjum muzycznego, życzy grywać z pa­
nienkami średnio w muzyce zaawansowanemi ua 
cztery ręce, akompanjować do śpiewu amatorkom, 
grywać w muzyce zbiorowej itp. Wiadomość; Ma- 
ijańska 7, m. 2, codziennie od 3—5, I344

PATENTA WYRABIAJĄ

J. BRANDT S G. W. NAWROCKI
najstarsze biuro patentowe berlińskie.

BERLIN. Friedrich str. 78. 1119

— Doktór medycyny MF. Lubelski. Wajecka 
nr 9. 13U1-
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ter.

«

100
100

Fairjia amerytafish 
Stempli kancMowycŁ

M. FISZMAK,
Nalewki 21.

Od 1 Stycznia do wynajęcia:
Sklep z lokalem o trzech wej­

ściach na handel win i towarów kolo- 
njalnych, skład wódek, piwa, wyrobów 
tabacznych i t. p.—oraz

Dwa Slrlepy z lokalem, przez 
lit czterdzieści mieszczącym w sobie 
wyszynk wódek i piwa. 1342

Wiadomość: Miodowa 12, u rządcy.

Dnia 30 października 1889 r.

Wartość kuponu;
(po potrąceniu podatku skarbowego) 

Od Listów zast. ziemskich 5% kop. 168’ 
Od Listów zast. m. Warszawy kop- 38’ 
Od Listów zast. m. Łodzi kop. 2362 
Od Listów likwidacyjnych kom 157’ 
Od Obligów m. Warszawy 22*

□Cargri
NA PLACU WITKOWSKIEGO 

Dnia 30-go października 1889 r.

," „Al suon del tamburo,” kop. 40, 
cie." Venito al indovina, kop. SOt.

KSIĘGARNIA .

Teodora Paprockiego i
Warszawie, 41 Nowy

„Kukułka-Polka" z Operetki Lecoq'a -Marjolaine.’
Skład!. Nut G. Sennewalda, posiada: oprócz Nowości, któro natychmiast po wyjściu 

otrzymuje, Huty tanie w wydaniach: Jurgensona, Petersa, Litolffa, Steingrdbrra 
i innych.—Stałym Klientom czyni wszelkie możliwe dogodności przy nabywaniu nut.—Ka- 
talogi bezpłatnie.  1884r

Listy wileńskie długoter.. .
Akcje i obligacje:

Obligacje miasta W arszawy . 
Akcjo 
Akcjo 
Akcje 
Akcja 
Akcjo 
Akcje

Marka 
fabryczn. _

Wykonywa wszelkiego rodzaju stemple, 
po cenach umiarkowanych.—Nowości! stem­
ple elastyczno do odbijania farbą olejną na 
workach, drzewie i t. p.—Sprzedaż farby (tu­
szu) specjalnej do stempli on gros i deta­
liczna.—Flakon farby fijołkowej 10 kop.

Na żądanie wysyła się cennik. 1409

W e k s 1 e.
Berlin 100 mar. z krótk. 
Londyn 1 funt ster. „ 
1 aryż 100 franków a 
V iedeń 100 gnid. ,

Papiery publiczne: 
t’/, Listy

Listy zast.

dwu-osobowa, w dobrym stanie, ośmioreso- 
rowa, angielskiej fabryki, pozostawiona do 
sprzedania za przystępną cenę w fabryce 

powozów 1412

Karola Berger, Leszno Nr 6.

■

Kalendarz Rolniczy 
na r. 1890 

A. Strzeleckiego, 
do nybycia w składzie głównym Nowy-Świat 
A5 22, oraz w’e -wszystkich księgarniach. Ce- 
na rs. 1. Przesyłka kop, 20. 1928r

Lochmana Aleksandra (autora Oleńki-Polki), Mąłgorzatka-Polka, kop. 30.
Sunuś co Walc z operetki „Pogoń za Szczęściem, kop. 60.

zast. z r. 1869 d.

m. Warsa, serjt 1

Do interesu kolonjalnego, egzystującego 
stale pod jedną firmą, w najruchliwszym 
punkcie miasta od lat 37, z powodu pode­
szłego wieku właściciela, potrzebny 1413 

Wspólnifc luli Wspólniczka, 
z kapitałem 2—3,000 rs. Kapitał zabezpie­
czony zostanie.—Zysk od wkładu gwarantu­
je się 2O°/0.—Wiadomość: Trębacka 4, m. 24, 

. od 4—5, pierwsza brama od Krak.-Przcdm.

I Barchany, Podszewki, 
Pończochy, Skarpetki, 

Wyroby włóczkowe ciepłe, 
Chustki i Towary norymberskie, 

Wybór wielki, ceny nizkie, 
poleca 1871R

Marja Chraszczewska,
8 Wierzbowa Nr. 6, Hotel Angielski.

E>«C2 

Creme Grolich
usuwający, pod najzupełniejszą gwarancją 
pryszcze potne, wyrzuty wątrobiane, opale­
niznę, czerwoność nosa i t. p., utrzymujący 
ploć do późnego wieku w świeżości. Skład 
główny u J. Mrozowskiego—Skład materja- 
łów aptecznych w Warszawie. 1517R

IV 
V 

m. Łodzi serji 1 
likwidacyjne duże 

„ małe

Pszenica 242 sm. lord. .
„ „ pstrai dobra
, , biała . . .
„ „ wyborowa

Żyto Wyborowe 232 funt
„ średnio....................
„ wadliwe  

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 2021 
Owies......................142 f.
Gryka  202 f. 
Rzepik letni

„ zimowy 212 funt. 
Rzepak rapos. zim. 212 f. 
Groch polny 262 funt.. . 
Kasza gryczana .... 
K asza jaglana................
Siana pud 
błomy pud

NOWE NUTY 
wydane nakładem Księgarni i Składu Nut

G. SENNEWALDA, ulica Miodowa Nr 6

w
otrzymała na skład główny i 

wszy podręcznik, p. t.;

Łatwa Metoda
gruntownego nauczenia się w krótkim cZfl8'*

Języka Angielskiego, 
z pomocą lub bez pomocy nauczyciel*" 

(Z wymową w języku polskim przy kaź 9 

słowie), ułożył —W®

!|0d Reumatjg^
Garnitury Kutnerowa ^„ie. <34®
Fłanole zdrowia i na euK 
Barchany białe i kolorom • j,
Kołdry Bajowe i watowe- i ark 
Puch Edredonowy na tuw w,

Nakładem Księgarni i Składu Nut
G. CENTNERSZWERA 

w Warszawie, ulica Marszałkowska te 147, 
wyszły z druku i są do nabycia we wszystkich księgarniach:

Zagórski W. (Chochlik). 1. Ze studenckich czasów.—2. Iwaś.—3. Zero., rs. 1. 1 
Sarnecki Z. Nowelle, rs. 1.
Kudasiewicz A. „ kop. 75.
Secrśtan. O prawach kobiet, cena k. 50.

W tejże księgarni jest na składzie głównym Świat, dwutygodnik ilhistrowany kra- 
kowski, cena prenumeracyjna kwartalna rs, 3. 1353

BROW DISTMIA 
i PROPINACJA

w osadzie fabrycznej około 6,000 ludności 
mającej, są do wydzierżawienia razem lub 
każde z osobna.—Browar ten z doskonałą do 
fabrykacji wodą, z obszernemi lodowniami 
i slodownią, oddawna istniejący i z dobioci 
piwa znany, razem z nowo urządzoną dysty- 
larnią, w okolicy ludnej fabrycznej, w po­
bliżu kolei przy szosio położony, do wydzier­
żawienia z wszelkiemi zapasami, aparatami 
i naczyniami do fabryk tych należąoemi.

Wiadomość bliższa w Hotelu Europejskim 
te 7 i w Zarządzie dóbr Żarki, gub. Piotr­
kowska, poczta w miejscu. 1411

Trzy najpiękniejsze numery z Opery Verdi ego „Moc Przeznaczenia" 
(la Focza del Destino), bisowane na każdem przedstawieniu, a. m.:

Spokoju mój Boże. (Pace, pace mio Dio), kop. 40.
Pieśń Prwciosiii. „Gdy bębny zagrają,"
Pieśń Wróżki. ,Do wróżki pospieszaj)

I SPECJALNOŚCI.!

1
4711. Eau de Cologne dotąd nie- i j 

zrównana.

4711. Bukiet Reński, perfumy przy­
jemne; dobre i tanie.

4711. Extrais (Ekstrakt z kwia­
tów), o zapachach silnych i dłu­
gotrwałych.

4711. Przezroczyste mydła gli­
cerynowe, o znacznej ziwartości 
gliceryny, ztąd łagodne i delikatne.

m 4711. Mydła toaletowe tłuste 
dla Ditm i dzieci.

1 4711. Mydła glicerynowe i ko­
kosowe w tabliczkach, bar­
dzo tanio i praktyczne do użyt­
ku domowego.

4711. Mydła lecznicze, wielka 
specjalność mojej fabryki.

$ 4711. Eau de Quinine dla wzmo­
cnienia i odświeżania skóry na 
głowie.

y.‘ 4711. Olejki do włosów, poma­
dy, brylanlyny.

pp 4711. Puder tłusty, Eau de Lys, 
fej Proszek do zębów, 
E| odznaczające się dobrocią z pomiędzy 
Ea wszelkich tego rodzaju wyr bów.
H Przy nabywaniu uprasza się o łaskawe 
k" zwrócenie uwagi na markę ochronną 
El fabryczną.

-aua“«P się vOulJltt,

aw MAGAZYN SUKIEN i OKRYĆ DAMSKICH

M. BRONZ,
noleca « ’ M,odowa Ar 4’ I-sze piętro (dawniej Podwale Wr 3),
ob8ta^nkirJO<O^yCh °h,yÓ 1 *,lkień >ouveaute, równieża linki z własnych jak i powierzonych malei jalów spiesznie i «K,,rO o & B =I’asnianterje, Hafty, Koronki, Wstążki, Pióra t. p. 13

Nauczyciel języka angielskiego.
Cena egzemplaiza rs. 2.—Z prsesyłkąP 

tową rs. 2.25. 
ww 

Zbiór noweli, szkiców i obraz* . 
zżycia codziennego, ze wspon1*1 
historycznych i ze sfer z^’’’ 

t wych.
Wincentego flapacbe^ 
opuścił prassę i jest do ^a^yC‘^nie 
wszystkich księgarniach " 

|W kop. 75 za illMgk 
I lydło icWol^l 
m pizeciw opaleniem, piegom, I
M i krostom (t. zw. trądzik), l^rCieP'u ■

"’ypadaniu włosów przy UKf-, cebulek włosowych i pizy n:l“ cgD® S] 
Ba "ąproniadzeniu się łupieżu, r,S 
fc] główny w aptece E.. g 
Łj ksewicza w Warszawie,.
ES Świat .Vj 35.

Listy zast. 
4°/, Listy

Bil. Banku Ces. s. I, II i III 
Kos. JPożi Premjowa z r.1864 

» m . 1866 
I Różyczka wschodnia rs. 100 
H , ,
HI .
4% jsowa pożyczka . . .
Listy wileńskie długoter.

Akcje i obligacje.

dr. ż. warsz.-w. rs. 100 
dr. ż. warsz.-b. rs. 100 
dr. ż. warsz.-terespol. .
dr. żel. labr.-łódzkiej . 
Danku han dl. warsz. . 
Banku dyskont, warsz.

Zkuiur.
Kto chce mieć u . o(ini0J' 

ubranie na tep do
szy kolor, nie0'1
Farbiarni
Żytnią Wr. *
Fil j i Bednarf£rako*’ 
21 (piąty donl °Tamże,ca'. 
skiego-Przedni-) sję I 
le palta i futra.19«f 
farbują bez prMc^

Do "szystkich sklopów StowarzysieDli 

„MERKURY Jgnif
S Lipiec J^kop. 25 ZP 1 1 i
3) śliwkowe pó kop- 

Śledzie Angielskie po k

Sprzedaje się w znaczniejszych 
Perfumerjach i Składach Ap­
tecznych. 1657R

Żąd. Płac.

47.35 —

9.58
38.50
81.30

97.-
—

99.-
96.— --
95 25
94.80
94.60
95.50 ——
87,75 --•--
87.50
—’• •• --
—
—w g—•

.100

.100
.100 —

84.15 —
“T»““

90.25
—~ --

Pud Korzec
od do od 1 do
K P i e j a k
— — — —
— — —
— — 615 630
— — 635 645
— — 500 505
— — — —
—• — — —
— — • — ■.<:

— — 285 300
— ■ — — —
— —»
— — — —
— — —
— — — —
— — — —

•— — —
— — — —•

— — —•
— — — —
— — — —
— — — —
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Mafie
1853R§ Lombard Prywatny 

przy ulicy Stare-Miasto Nr 20, 
zawiadamia, że. w dniu 6 (18) Listo­
pada i dni następnych, od godziny 
10-ej rano, odbywać się będzie licy­
tacja na zastawy nie wykupione lub 
nie prolongowane, numera są na­
stępujące: Od Nr. 471 do Nr. 8290, 
od* Nr. 9070 do Nr. 10803, od Nr. 
11203 do Nr. 13604, od Nr. 15260 
do Nr. 20457, od Nr. 23423 do Nr. 
25840, od Nr. 25968 do Nr. 27006, od 
Nr. 27212, 27914 do Nr. 28000.—Oso­
bne zawiadomienia rozsyłane nie będą.

Ważne dla Gospodyń
Nowo-otworzony

Skład Węgli i Drzewa 
pod firmą .NIWKA", 

przy ul. Grzybowskiej M 6 i Gnojnej M I. : 
Poleca węgiel kamienny .Rudolfa" z 

Niwki, znany powszechnie ze swej dobro­
ci, po cenach niskich, za korzec po kop. 
90 i 85 z odstawą. Stałym swoim kli- 
jcntoin liczyć drożej zimą nie będę.
« Fabrykom i większym odbiorcom odstę­
puję procent. Wszelkie zamówienia po­
cztą lub przez posłańców na koszt firmy.

Z uszanowaniem Hacs i S-ka. |

Filiżanka kosztuje tylko 4 kop.
Przygotowanie wymaga jednej mi­

ii nuty czasu. Czysty, rozpuszczalny zupeł- 
nie i pożywny proszek. SprzetJaje się w 

| lepszych składach towarów kolonialnych i 
; towarów aptecznych, w puszkach blasza­

nych po */17 */2> '/« i */s kilograma czystej 
wagi. Fabrykanci J. i X. Blooker w 
Amsterdamie. Skład hurtowy na Rosyę: 
firma Jawa, Petersburg, Wielka Morska 

s Jw 40.
J Zaleca się dla rekonwalescentów 
’ i dla dzieci, jako 1—

Plac Warecki M 2. 
Frlja I Leszno róg Przejazd M 2.

Od pożyczek na zastaw kosztowności pobiera miesięcznie procent wraz z prze­
chowaniem;

od summ do rs.
nad rs.
nad rs.
nad rs.
nad rs. . . . .
nad rs. 1,000 do rs. 1,080 po rs. 12 kop. 50 bez zmiany, 
nad rs. 1,080 po jeden i jedna szósta od sta, czyli w stosunku

JL4Ł%

Pierwsza w kraju Fabryka
Stempli Kauczukowych

i metalowych

i. 100 po jeden i trzy czwarte oa staj
100 do rs. 117 po rs. 1 kop. 75 bez zmiany; 
117 do rs. 500 po półtora;
500 do rs. 600 po rs. 7 kop. 50 bez zmiany; 
600 do rs. 1,000 po jeden i jedna czwarta;

j^onor donieść Szanownej Publiczności, iż znaczną 
Sklepu h , Wa<“ych towarów, pozostałych po zwinięciu 
sprzed’a przy plucu Żelaznej Bramy, obok Ogrodu Saskiego, 
Sz^niu ZUacznie zniżonej cenie kosztu w mie- 
“w i8onStlern’ ulica Graniczna Nr 10, mieszk. 4.

7. nmnnwniAm

rUe skalne d° maszyn, Oleje roślinne: lniany, 
grOi °wy» konopny; Pokost, Terpentyna, Li- 
ski a a,_ benzyna, Nafta, Parafina, Łój Garbar- 
st0Lw,ece stearynowe Newskie Żukowa i Kre- 

nikowa. — Wyłączna sprzedaż Świeczek 
o,nkowych krajowych i zagranicznych.

I Poleca Skład Hurtowy
WALENTEGO KRONENBERC
^^Jfelazna Brama 6.—Nr telefonu 256. 1397

Rada Miejska Warszawska 
Dotooczyniiości Panicznej,

podaje niniejszem do wiadomości, iż w dniu 25 Października (6' Li­
stopada) r. b., o godzinie 1-ej w południe, odbędzie się przed taż Ra­
dą publiczna in plus licytacja przez opieczętowane deklaracje, a na­
stępnie głośna, na sprzedaż 2,070 sztuk różnego gatunku i wymiarów 
drzew w dwóch kolejnych Nr 6 z 1889 roku cięciach, w lasach dóbr 
Pęchery i Runów, w pow. Grójeckim, gub. Warszawskiej położonych, 
do Instytutu św. Kazimierza w Warszawie należących.

Praetium do tej licytacji ustanawia eię na rs. 5,606 kop. 67, a 
wysokość vadium na rs. 1,400.

Warunki licytacyjne, forma deklaracji, oraz wykazy szacunkowe 
sprzedających się drzew, mogą być przeglądane w Kancelarji Rady 
Miejskiej każdodziennie w godzinach biurowych, z wyłączeniem dni 
świątecznych i galowych, a prócz tego rzeczone wykazy szacunku, 
mogą być również przeglądane u Leśniczego pomienionych lasów 
w dobrach Pęchery. 1860r

Z. SUCHOWIECKL
Warszawa; Wierzbowa 6 (Hotel An­
gielski). Poleca różnego rodzaju Stemple, 
Monogramy, po cenach bardzo nizkich.

Z powrodu Likwidacji Interesu na rzecz nieletniej 
po ś. p. W. M Liszewskim, urządzoną została: 

ZUPEŁNA WYPRZEDAŻ 

■ FHWm, 
w Magazynie przy ulicy Długiej Nr 40, 

o 50n niżej od cen dotychczas praktykowanych.

wuUeJsFa Warszawska 
s„:,J.otoczyMści publicznej.

J..4. zakła(jQW . że na dostawę poniżej wymienionych przedmiotów, potrze-
" j-hkiej 3j pU°yr.oezynuych m. Warszawy w ciągu 1890 r., odbędzie się w biuize 

aW na>>tępu:, azdziornikn (12 Listopada) r. b., o godzinie 10-ej zrana, licytacją pu- 
1; u- oni > I,orz^dku:

''^ięso Wszpiu-‘\OWaU0 deklaracje z głośnym przetargiem:
o u»a sunie „i. . Gatunków, słonina i sadło dla chrześcjańskich zakładów dobro- 
2) lrrz‘-z ouiJ<0^0 1S- ^9,734, vadium rs. 5,000.

*°ło rs ą koszn S • a?0 deklaracje bez głośnego przetargu:
®hleb ’ vad;1 l-J dla zakładów dobroczynnych dla starozakonnych na sumę 

**• 82^ ^zPitaLdp zakłądów:
4) sZp t p ’ xucka * Instytutu św. Kazimierza na sumę około rs. 3,110, vadium
6) f^jfalów /w’ Puoka i Ewangelickiego na sumę około rs. 4,420, vadium rs. 450.

7) k, ’Mów wól j zarza. • Oftalmioznego na sumę około rs. 4,050, vadium rs. 410. 
8; -,tala św lskleg° i Zapasowego na sumę około rs. 1,150, vadium rs. 120.
8) IiA’Ma Prani-■ lł°zeg° na sumę około is. 4,030, vadium rs. 410. 

h . 1(h u^b.tutu jinvey° Ua sumę około rs. 900, vadium rs. 90.
' ”1230, v“zP*tal4 otowskiego na sumę rs. 840, vadium rs. 84.

15']a (tg 14 5g(j2akunuyck ’ Domu przytułku dla starozakonnych na sumę około

12) hiaiiZa wszelkfi.*i'a^ów dobroczynnych m. Warszawy:
13) M . '!'’szell(iói ®atu»ków na sumę około rs. 17,600, vadium rs. 1,800.
Ii) (i?5 0 1 jai i ,, gatunków na sumę około rs. 12.450, vadium rs. 1,300.
15) si;l„o ? ,sunie ok°lo rs. 12,500, vadium rs) 1,300.
19) h. a ^auknot, S'°"‘a Da bUluS około rs. 4,150, vadium is. 42Q
17) Śu?0"’0 so.m, a ”4 suni? około rs. 1,800, vadium rs. 180. 

’ vadiu. Iece stearVl, ° na SUI}1(? około rs. 4,200, vadium rs. 420.
1.8) Phjtp' 210. "® 1 łojowe, mydło, krochmal, soda i farbka na sumę około

aobie '0!‘ ‘.abryki żyrardowskiej na sumę około rs. 14,225, vadium rs. 1,430.
9rzv aJów dobrC„Udział ,w licytacji na dostawę powyżej wymienionych przod- 

% ^ojaiislj , przfjęcitt “ powinni:
’sobk^anar^ lici’tanci wi,al“ 7.licytacji na dostawę mięsa i słoniny dla zakładów

C>‘e u''Zes?,rUssku, uocllńi1 Z tcrniinio wskazanym w Radzie Miejskiej deklara-
lilil du0? b0 ‘czJ’ć w p)- • ° .n^uil,wionego wzoru, wraz z należytom vadium i następnie 
’’OM' ■’^aeie t;lc.ii na n s,1<9 Jleyjacji.
tówiz)ch ‘ *’rąi 2 vadj’u“®tfłnollr.’i10 dostaw należy w tymże terminie złożyć takąż sa- 
i X sV u:.. ani‘oty h,.J+ na kaz'J^ dostawę oddzielnie, z wyszczególnieniem cen sti-

a Do li^’u‘a> któropoac(fnvgJy2>“a takowe głośnej licytacji nie będzie i z lipytan- 
t4 ehrjpl t,“’.ii i;a dn’..,,C.°nl’, 1’odane w deklaracji, będą najtańsze.

* Uni'?0 w-.,.,Cji!4!ikic’.i 2 u. eolebi i bulek będą dopuszczeni li tylko właściciele pie- 
x arJ‘ Hal“ki GoLice sbc lrze?ciail'o i dla starozakonnych-starozakonni. 
^aezei„:i ty UliejgLini Jak również co deklasacji, mogą być przejrzane

‘‘lk ^kkdńu/^ ®°Jzienn,e, w sodzin ch b urowych. ’
obroczynnych Rzeczywisty Radca Stanu K. Puchalski. 

_______ Sekretarz Rady Lechowicz.
*yimn0n'ik“ anle--wT~~~--------—-------------------------------"’"dy Ji 'jj’drin lievtn?u ZSZetn- ogłoszeniu znmieszczonem w 297 Kurjera, z dnia 

azdzieruijia (12 Listopada)1 1>aidziern'ka (H Listopada), powinien być

6939
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Ł; RUS SKA MANUFAKTURA. ? 
•s MAGAZYN POD FIRMĄ f
i „R U S S K A M A N U F A K T U R A,” f-

Krakowskie-Przedmieście Nr 7, dom Hr L. Krasińskiego.
. otrzymał w komis wielki wybór

j PŁÓCIEN, BIELIZNY STOŁOWEJ I RĘCZNIKÓW f
z pierwszorzędnych Jarosławskich i Kostroinskich fabryk, które poleca po cenach fabrycznych.

Poleca również wielki wybór 1930B

~§ na suknie i pokrycia futer. 5^ vuniaviiiMvw vassnu
IWLA.GjA.ZYIT BŁAWATN^

B

KASSA ZALICZKOWA
przy ulicy Widok JV117,

inniejszein zawiadamia, że począwszy od dnia 23 bieżącego miesiąca 
do 5 Listopada, o godzinie 10-ej zrana, odbywać się będzie licytacja, 
na nieprolongowane zastawy, numera których wydrukowane zo­
stały w Gazecie Policyjnej. 1864r

Wieńce Metalowe 
do ubierania grobów 1408 

w wielkim wyborze, w fabryce

P. BITSCHANA.
D’uga .V 51, wprost Arsenału.

Pieczyste z rożna
, codziennie

na Śniadania i Kolacje 
poleca

J. PURWIN,
Miodowa 18. 1904R

złotoi?^Wkupuję, zamieniam ,łv-wan»i
Tanio, tiżuterja E°T‘ i repeH^.A..o 
zamówienia na 6Ye,’Aftn ;u 1-e Pię tjlap

Kul* i*

L. FALĘCKIEGO I SYNA, r 
przeniesiony do domu własnego, ulica Niecała 5 i znacznie powiększony, 
mał na sezon bieżący i zimowy w wielkim wyborze Wełny gładkie i fantazyjny 
na suknie wizytowe, Sukna francuzkie, Plusze jedwabne i wełniane, MaterJ9,1 

na pokrycia futer, Flanele, Korty, Chustki, Pledy. 1402

i nota w Wisła wyterze
| F. Bukowski i S-ka,
B (dawniej J. PENKALA), 1739r

| parter i 1-sze piętro, Wierzbowa Nr 1, wprost Hotelu AniielsNieno.

i Wcia na melile, Dywanj persfie, 
tacazBe i aiplsft. Firairti 

| liialc, cw i Morm, Serwety,

KOSZUL MĘZKICH i
otrzymał

SKŁAD PŁÓTNA i BIELIZNY
ADOLFA ZMIGRYDER i S-ka,

Wierzbowa 6 (Hotel Angielski;. 184ór

GŁÓWNY SKŁAD
Jarosławskiego Płótna 

pod firmą 

Moskiewski Magazyn, 
Bielańska J\l? 7, Hotel KrakoWS^'

Nadeszły świeże transporty:
Jarosławskich Płócien na koszulo i prześcieradła, różnej szerokości- de- 
Stołowa bielizna biała i kolorowa, na 6, 12, 18 i 24 osób, w najświ®2 

seniach. . hr2eg»nl1'
Ręczniki adamaszkowe, kąpielowe i kuchenne, białe i z kolorowo®* ° 
Obrusy i Serwetki białe, kolorowe, i kanwowe, różnej wielkości. P*^aó
Madapolarn, Kreton. Szyrtyng, Nansuk, Wiktorja, Kan,i?oroło'gi

Demikoton, Satyna, Brylantyna znanej fabryki „Sawy *•* 
Syn i Komp.’ h.

Wyroby znanej fabryki „J. Heinzel i Kunitzer,” po cenach fabrycz”? 
Pończochy i Skarpetki bawełniane i fil d’ecosso białe i kolorowe- 

Wi ijW na lattflw se®: 
Kołder sławuckich i pluszowych znanej fabryki „Komichau et ^°”1Jbstal*1Iie^ 
Pledy i bajowe Chustki, Kołdry watowe wełniane i atłasowe, (“ .

z monogramami). sosnow 1
Kaftaniki, kalesony, Skarpetki i Pończochy wełniane, or&x ^glR 

wełny i systemu profesora Jegera.

Cenniki na żądanie- .^
Kop. 90, 85 i 8° fl0 

korzec węgla kann® 
z odstawą, ki 

A. NiesiołoWS^
się rabat.—Poczta > P° 1404^^
składu. —-—

6
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t/ropa czarna i g-enadina około 130 łokci 
litanio do sprzedania. Hoża 5, m. 12. 2426?

t/ołyska żelazna prawie nowa do sprzeda- 
linia. Topiel 16, tn. 10, od 4 do 5-ej. 24385

24429

Do sprzedania futro, kołnierz karakułowy
Hoża 16, mieszk. 9, między 3 a 7-ą. 21370

ona francuzlsa zszyciem poszukuje miej-
Isca. Zgoda 6, mieszk. 8.24410

ffleble za bezcen, jako to: garnitury Od is. 
17155, otomany od rs. 25, soty cd rs. 14, szu- 
slongi od rs. 16. szafy, kredensy, stoły, krze­
sła dębowe, biura, umywalnio, łóżka, komody, 
w ogolę ceny niskie. Nowogrodzka 1, strój 
wskaże. 24453

Koronki russkie białe i kolorowe niedrogo
Mazowiecka M 4 0, m. 9. ____ 24451

Kto ma do sprzedania tanio sanki warszaw­
skie, niech zost.awi adres i cenę u stróża 

Pawła, Bracka .''i 20. 24365

^5. ’ letJ°B,z?ku.le pokoju lub demi-
JB 1 korepetycje. Chmielna 

luu— 24456

Poszukuję miejsca sklepowej lub do zarzą­
du domu. Oferty składać proszę w Kurjerze 

pod „Franciszka’’,  21447

Potrzebna maszynistka do maszyny poń­
czoszniczej. Szpitalna Jó 5, m. 22. 24457

Hanny zdolne, upinaczka, stanlczarka lub
I starsza panna za dobrem wynagrodzeniem.
Żurawia 25, ni. 2.24393
Potrzebne 16-letnio dziewczęta do robót 

włóczkowych. Krochmalna 53, m. 49. 24386
Potrzebna sklepowa z kaucją rs. 75 do skle­

pu spożywczego. Wiadomość ulica Pańska
M 15, mieszk. 10, do godz. 11 żnina. 24380

Potrzebna maszynistka do bielizny. Nowy- 
Świat Al 29. m. 8. 24448

Panny kompletnie zdolne do staników i o- 
kryć potrzebne zaraz. Hortensja Ai 7, mie­

szkania 22.  24394

ogrodnik żonaty, z dobremi świadectwami) 
Uposzukuje posady cd 1-go stycznia lub za­
raz, który pełnił obowiązki W znacznych do­
mach za granicą i w Królestwie. Łaskawe 
oferty nadsyłać proszę pod adresem: Bła- 
żjewski, w domu państwa Szweder, w 
Łomży. 24369

Potrzebne są panny do staników zdolne i 
podręczne. Chmielna M 33. m. 16.} 24458

Potrzebne są dziurkarki do bielizny. Wspól­
na M 13, m. 15. 3028r

Osoba łat średnich, dobrze wychowana, z 
francuskim, muzyką, na stałą lub przycho­

dnią, zgłosić się może codziennie o 4-oj po po­
łudniu. Chmielna 13, m. 2. Tamże leśnik pra­
ktyczny, miody i energiczny, poszukuje odpo­
wiedniego obowiązku. 24408

Potrzebna sklepowa z kaucją na filję. Wia­
domość: Hoża 78, w piekarni. 24463

Do sprzedania dwiejustycje 6 łokci wy- 
sokie, 5 oleandrów trzydziestoletnich, waga 

decymalna duża i dwie paki do lodu. Wierzbo­
wa 5, mieszk. 9. 24245

Fortepian koncertowy z krzyżowanemi 
strunami Korntopf.i rs. 380 sprzedam. Be­

dnarska 29, str.ż wskażę.____________ 24010

Jest do sprzedani u pianino Kerntopfa bardzs 
mało używane. VI iadomość: Aleksaudrja M 6, 

mieszkania 1. 24138

RBarszałkowska 76, m. 4, od piezwszeg
Ifls-alon umeblowany, fortepian Małeckieg 
duży pokoj sypialny, -wygody. 24081

Fortepian Kralla-Seidlera w dobrym stanio 
do sptzidania. Wiadomość: Praga ul. Tar­

gowa A? 12—14 ii właściciela domu. 24438

Kupuję złoto, srebro.Nowy-fówiat 61, w mie­
szkaniu. Henry] i: Juwiler. 292

Klozety pokojotwe do sprzedania po niskiej 
cenie. Ulica Elektoralna 23, w drugiej bra 

mie. 24450

Francuzjprzybyły z Paryża i syn jego sze­
snastoletni poszukują zajęcia. Adres: Alfred 

Bież, Marszałkowska 114. 24464

Rff e’ile nowe: 2 stoliki do kart czarne or: z 
15*2 stoliki do samowa.ru dębowe, wszystko 
w stylu renaisance, tanio do sprzędaniu, 
Wspólna 42, m. 25.24421

Do sprzedania tanio: kozetka z fotelikami 
krytą biurko orzechowe, lampa stojąca, ma­

szyna ręczna. Nowogrodzka M 17, mieszk. 1, 
od godz. 10—4-cj.___________________24384

eyowy-Świał 87. Dla braku lokalu sprze- 
iidain ewu i czteroosobowe karety w bardzo 
dobrym stanie. Ostatnia zdatna do hotelu. 
Wybicie: sukno gfiiuatowe nowe. Powozy 
wyuajmiyę każdego czasu najtaniej. 23057

ERp.szyny do pończoch najtaniej dobre sprze-
Jilidaje mechanik Kosiński. Ulića Święto­
krzyska 11. 21998

Do sprzedania mopsy. Źródłowa 10, róg
Krakowsklego-PrZódin., mieszk. 11. 243.63

Fortepian palisandrowy 7 oktaw, blat me­
talowy. 3 szprojce 150 rs., fortepian drugi

6 oktaw 75 rs., do sprzedania. Nowy-Świat 12, 
thwart, przyjmuje reparacje, strojenia. 24439

Kucharka zdolna z dobremi świadectwami 
poszukuje miejsca. Marszałkowska 63, u 

stróża. ’ 3030r
l&upno i sprzeda ć

Apteczne materjały oraz tran świeży poleca 
skład Ksawerego Nickiego, Plac św. Ale­

ksandra 7. 24378
Angielskie palto jesienne za pół ceny 

sprzedam. Złota 26—39, od 4—6 p. p. 23979

Bukiety i wieńce Makarta z zasuszonych 
kwiatów, prześliczne, do dekoracji salonów, 

poleca po cenach niskich magazyn lamp pod 
firmą W. Podgórski, ulica Rymarska Jw 7, róg 
Leszna. 3007r

Faeton prawie nieużywany, cena przystę­
pna. Świętokrzyska 29, wprost Jasnej. 23626

Garnitur mebli do sprzedania za 40 rs. i 
dwie figury gipsowe. Aleje Jerozolimskie

M 115a, m. 6. 24443

|.0ble. garnitury, otomany, szeslongi. sofy, 
(a toalety, szafy, biurka, i inbe po nicpra- 

ktykowanio niskich cenach. Krak.-Przedm. lu, 
m. 6, obok Kopernika. 24227

to--------------- -------------do W’!’ 1,t‘»ra*ursy*Zlt* W6Póinej nauki: 
s^-ęj Bttra®ka K tf *■ Pe<ingogiki. Wiado- 

Dołuj u. miesTilf op, „a

Panienka od 8 do 10 lat na 
^do::ftjpaAki,odiido6 

06ć. Hoża 78, mieszkania 
24462

JI A G A S I A FU A Jf ę A 1 8,
W. róg Krakowskiego-Przedmieścia i ulicy Trębackiej (gmach dawniej starej Poczty). 1773R

lelki wybór różnego rodzaju gotowych jesiennych i zimowych ubiorów 
^Jttęzkich, jakoteż materjałów na obstalunki podług miary.—Ceny stałe.

Fanny podręczne i uczennice potrzebne są 
zaraz do fabryki kwiatów. A. Rastawiocka, 

Ordynacka A? 12.24367

]] —— _
przygotowuje na zasa- 

1rartzawsi.; P- *watora okręgu nauko- 
Praw *Z*°-<io egzaminów na uzy- 

.. ‘^stępujących i do kor- 
23911

1‘f6 wjH°2pet^or znający język
■ ^2. u3, rniosz? Jazik '' iadomość: Nowo- 

afUa 8, codziennie od godz. 
24373

Kareta-powóz jfidna sztuka i bryczka na re­
sorach do sprzedania. Daniłowiczowska M 6, 

u stróża Józefa. 23962

Do sprzedania dwie suknie damskie, li-
Ijowa aksamitni i szara jedwabna oraz 

obius długości 15 arsz. Widzieć można od 2 
d<> 6-ej. Marszałkowska 83, tn. 1.______ 24236
Desenie 1 próby do koronek klockowych.

Marszałkowski 76, mieszk. 12. 24232

1 '”c,lo"onie-

15 n^skie* sobie dawaó lekcje języka 
'^iie8zkii52 7 8w°jem mieszkaniu. Widok 

23431
tn •*i(,cka'nt 5SBczyciclskiego Zalęski, Ma- 
<^-i, top’ ItŁcfnenduje nauczycieli, nau- 
fi^^tor^''___ ________________ —______
Hu2‘,ę?afniaclill!In,ecc2ytnJ' mogą nabywać w 
8 Aac“ zeszyt I, U, HI, Metody Nie- 

u autorlUBra po 12 k°IU' (Poozti*14>* 
4 * w księgarni Centnersznara, 

- ------------- 23656
ci,?? 2, Z?.nanozycielskie W. Max. Kotze- 
^iSbonr °menduje nauczycieli, nauczy- 

24084
godzin wolnych. Sli- fcff^od 9-10. 3034r

>^i!kowsk»Vwa ^ekeje konwersacji. Mar-
Orayfer. 24141 

ib,’*ych, Dr.:'j niQzyki przy zakładach rzą- 
murv patent warszawskiego 

jak, °wej i j ,nc&o, udziela lokcyj gry for- 
inie^1CWu ,s°low<’S'o, tak u siebie 

'SdJ’Jieszki, ■ łe* W iadomość: Aleksaudrja 
24137 

8tf(lj;i*11(1*Bka* 1p>ki0^?’e^nia fiwinarskioj, Mar- 
Porsetlt Zaczynają się kursa kroju, 

W2k°*ych ri*’ kru"’atów, haftu, robót 
’ dżetowych, malowania, barbo-

z Patentem, przysposabia do 
hiiji.1 ^Uiaei. kowJ’ch, udziela lekcyj na pen- 

„ .?óWatDych) oraz koropetycyj. 
23860 

łlbkf8acj4 fr»^ l*0^, dobra muzykę, kon- 
t '''arun|fi CUzka, doskonała niemiecka, 

iS^lkia^: Przystęne. Biuro nauczyciel- 
Celony Plac 13. 24428 

ta^j^!^k^aU8Z‘ela śpiewu'_ Nowolipie

' 1  ............... ——
°jią, z Patentem wyższym, z kon- Sh h leX,r?nauzką. russką i muzyką po- 

2 4. yJ- * owy. świat M 47, mieszka- 
-S^yeieik;-------------- 24395______

n’kfii. ,cl4 WvblJw£<tentem wyższym i reko- 
<3.Je l®kcy| p„ :1ejszych pedagogów, po- 

Dybowska jfe 17. mieszkania 
24381

EncyhlopoJja Orgelbranda 28 tomów opra­
wnych, do sprzedania tanio. Trębacka 11, 

drukdbnia. 23999

Fortepian Prombergera prawie nowy do 
sprzedania. Hoża 6, mieszk. 4. 24455

pospodyni młoda praktyczna, obesuana z 
□gospodarstwem miejskiem 1 wiojskiem, zna 
się na kuchni i ładnem praniu bielizny, posia­
da bardzo chlubne świadectwa, szyjo na ma­
szynie, zna język niemiecki, pragnie przyjąć 
miejsce od 1-go listopada. Adres: Hoża Ns 66, 
u pp. Jamiołkowskich.____________ 24400
pospodyni-kucharka z Płocka potrzebuje 
Uslużby. Rekomendacje, świadectwa powa­
żnych osób. Wiadomość; Wąski Dunaj M 20, 
u rządcy._________________________ 24387
Kobieta niemłoda, zupełnie samotna, z reko­

mendacją, za dozór i obsługę otrzyma miesz­
kanie z opałem, światłem i z dopłatą. Wiado­
mość: ulica Senatorska, wprost Miodowej, w 
kioslu. 24443

Młodsza znająca się na szyciu, praniu, pra­
sowaniu, z dobremi świadectwami, poszu­

kuje obowiązku od 1-go listopada. Wiadomość: 
Zielna 28, ni. 26.____________________ 24415
Młoda inteligentna panienka, z kaucją, po­

szukuje miejsca k isjerki albo sklepowej 
do porządnego sklepu od 1-go listopada. Ofer­
ty w kantorze Kurjora Warszawskiego pod 
lit. J. M. J. 3036r

Potrzebne panienki podręczne i do nauki do 
robót włóczkowych. Wspólna 18, mieszka- 

nia 16._________________________ 24375______
Potrzebne są panny do sukien i dziewczyn­

ki do nauki. Wspólna M 23, m. 7. 24374

ChodnlKi najróżnorodniejsze, pokojowe i na 
schody, poleca fabryczny skład dywanów

Kiltynowicza, Mazowiecka 16._______2476r

Dos rzbdania salopa materjalna lisami 
podbita, z kołnierzem tumakowym. Wia­

domość: Krochmalna 16 48, m. 5. 24287
Tiuże futro wilcza do sprzedania. Wiado- 
Łlmość: Królewska 5, mieszkania 6. 24416

Kasy ogniotrwał B 25% tańsze od innych cen 
ników. Marszałkowska 125, Sikorski. 23782

L'csy ogniotrwałe, najtańsze 1 najlepsze u ii. 
fi 1. oi: tego. N ow y-Świat 34. 505

przyby suszone litewskie nadeszły, masło 
Usolone, świeże, chlub wiejski, śmietana, se­
ry, jaja, d.iób, baranina, miód, powidła oraz 
wszelkie produktu wprost zo wsi. Chmiel- 
na 15.____________________ 23861
leżeliby miał kto do zbycia instrument gra- 

Jjący za nakręceniem, a boz pomocy korby, 
raczy zgłosić się pod M 1 na ulicę Mazowie­
cką, mieszkania .47 8- 24420

Eijcble i różne uten.-ylja kuchenne do s; rze- 
md.inia. Solec 101._____________24399
Me Je gięte fabryki „Wojciechów” do 

sprzedania. Zieifia 9, mieszk. 9. 24124
pt-jeble używane rozmaite, tanio poleca 2a- 
Sfikład wyłącznie używanych przedmiotów. 
Maków, Solna 9. 24006..u. , —-- - . ----- — .......... ■ ...... <

Potrzebny jest rządca domu z kaucją kilka­
set rubli. Wiadomość: Krucza 9, mieszka­

nia 2. 24361
Potrzebna bona francuzka z niemieckim na 

stało. Miodowa 8, Wiśniewska.____ 24036
Rządca domu wykwalifikowany, z kaucją 
Rhiu bez, potrzebny do większego dnmu. Ro- 
flektanci zostawią adrosa i szczegóły codo 
swej osoby pod lit. C. D. w administracji 
Kurjera W arsz.__________________ 21291
Tłumacz listu włoskiego potrzebny. Do- 

bra 3, mieszkania 4.__________ 24368
||czeń potrzebny do Warszawskiej urukar- 
Uni. Trębacka 11.21383

Potrzebna maszynist ra do bielizny. Ulica 
Chmielna life 3d, m. 8. 24417

Potrzebna podręczna i uczennica do bieli- 
zny. Krochmalna 48, m. 14. 8027r

Niemka w średnim wieku, inteligentna, 
szuka zsjęeiu w Warszawie do dzieci. Sena­

torska 10, mieszk. 26. 24133
Osoba młoda inteligentna, poszukuje miej­

sca kasjerki do jednego z większych maga­
zynów’; może złożyć kaucję. Szpitalna M 4, 
mieszkania 19, między godz. 2—3-ią. 2997r
Osoba doskonale uzdolniona w krawiecczy- 

źuie znajdzie bardzo korzystne zajęcie. 
Wiadomość: hotel Victoria, pani Łojewska, 
od 9—12-ej w południe.24230

Meble za bezcen, garnitur czarny, orzech - 
wy, szafy, kredens, stół, krzesła, łóżkii, 

biurko, otomano, szeslong. Mokotowska 55, 
przy placu św. Aleksandra, stróż wskaże. 22000

Kneble po zwiniętym magazynie, rozmaite 
garnitury, otomany, szesiongi, szafy, kre­

densy i inne za bezcen. Świętokrzyska 16, 
m. 13, w bramie na dole. 24351

FJłebśi garnitur orzechowy modny, ze stolom, 
li!bardzo mało używany, pozostawiono do 
sprze lania bardzo tanio u tapicera, ulica Żu­
rawia 4. 24327

Meble za bezcen z ośmiu pokojów, całe u- 
rządzenie lub częściowo. Lustra, firanki, 

oleodruki, trema, lampy. Złota 3, róg Zgod ą 
czwarta brama od Marszałkowskiej, mieszka­
nia 4. 23602

R . eble za bezcen! Garnitur czarny, orzcchi- 
leiwy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre- 
ici.s, stół, krzesła, łóżka, biuro, otomana, li- 
lljcteka, szalka lustrzana. Marszałkowska. 
119. w podwórzu, druga brama, mieszka­
nia 15. 23857

EFjeble gustowne salonowe, buduarowe i firn- 
IŚitr.zyjne, sypialnia i jadalnia dębowa w kom- 
piętnem urządzeniu oraz lustra i pojedyncza 
sztuki meblowe. Cena przystępna. Plac Zielo­
ny Jib 18. nad cukiernią p. Sztengla, 1-szo pię^ 
tro, mieszk. 2. 1933r

Kucharz młody z dobremi świadectwami i 
rekomendacją potrzebny jest od 1 lub 15-go 

listopada. Zgłaszać się na Trębacką M 15, do 
szwajcara. 24243
Młody człowiek, obzuajmrony z czynnościa­

mi kantorowemi, z kaucją poszukuje zaję­
cia. Oferty pod „Z. 1000” przyjmuje kantor 
Kurjera. Pośredniczącym żądane honora- 
rjum.__________________________ 24098
nn alowanie na porcelanie, szkle, aksamicie 
171 i atlasie. Nauka zbiorowa rs. 3 miesięcznie 
od osoby. Wiadomość: Leszno Ni 27, mieszka­
nia 9. 24432

V na J.? Z konwer' 'elV Patenten' E1' 
><ńla9,tale do na,e sacJ4 francuzką i mu- 
P«lb>i-!Ł22 pa,“enek. Wiadomość: ul.

Sfdo ii ZIftlekcvi t enucckifn prszukuje 
4wozolimska43. m. 8, 

24244
’'■MeVae01. niUZ-vki > śpiewu 

e»tacl> dętróh klerow^ orkiestrą 
k^,k8xtałconm pr^najniniej z ole- 

K<ij- ^lewsk-. qJ6w’ Potrzebny zaraz.
’ m- 4- od 2 *-4 Po Po- 

;:a|—— 3026r"■'^kv14(J* Roszkowskiej,
^^--^SzkólnaS). 24435

O^fiąl^L^o^owąu”nc?3ki, niomiecki 
ofac>'na 25- 22017

'szHo 44 ka todiin dziennie.
1 tń. 13, od 2—4-ej po

24478

Krowy 17 sztuk, wysoko cielnych dr sprze­
dania w Zaciszu, na piątej wiorście za rogat­

ką szmnlowską, u właściciela folwarku. 24023

Lando, kareta 3-osobowa i faeton mało uży­
wane oraz szaraban prawie nowy do sprze­

dania. Erywańskatł, stróż wskaże. 24411

Rh eble za bezcerd Garnitur czarny orzocho- 
Iiiwy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre­
dens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szeslongi, 
firanki. Ulica Marszałkowska M 108 i od ulicy 
Chmielnej Je 37, m. 30. 24025

Fortepian w dobrym stanie za rs. 110. 
Smolna 13._________________24423

Fortepian zagraniczny krótki, czarny, pra­
wie nowy, do sprzedania; tamże piauino za­

graniczne. Wspólna 42, Horowicz. 24422 
Faeton do sprzedania. Wiadomość: Solec

M 101. 24396



wa.

Są do sprzedania młodo mopsy czystej rasy. 
-Szczygla Ja 4, mieszk. 15, od 5—7-sj. 24431

nokój duży, z meblami! do wynajęcia. Ul.
I Chmielna X 44, m. 7.24401

Salon z balkonem, meblami i usługą do wy- 
najęcia. Martzalkowska 132, m. 6. 24075

?n9'

biono parasol z laską, ;• 
ciennej.
do hotelu EuiopojsKKo 
rs. 5.

poszukuje się w okolicy Mazowieckiej 
I ulicy mieszkania, złożonego z 2 ch umeblo­
wanych pokoi, dla małżeństwa z dwojgiem 
dzieci, na czas 4 do 6 tygodni, wraz z całko- 
witom utrzymaniem. Oferty uprasza się nad­
syłać na Mazowiecką X 11, m. X 20. 21366

Sobolowa czapka nowa jest do sprzedania.
Krucza 19, m. 25.24426

■ alon umeblowany z usługą, zaraz do wy na* 
Ijęcia. Próżna X 7.24407

KURJER WARSZAWSKI. —Dnia 30 października 1889 h

pokój z osobnem wejściem, wszelkiemi wy- 
r godami, zaraz do wynajęcia. Złota 34, mie­
szkania 26. 24419

nokój, wejście przepokojem; na żądanie do-
I datki. Pańska 16, m. 3. 24434

DO interesu dającego około 120% potrze­
bny wspólnik z kapitałem 10,000 rs. Dzia­
łalność osobista pożądana. Oferty przyjmuje 

Rajchman i Frendler, Senatorska 26. pod lit. 
F. A. 17. 2994r

Do wydzierżawienia budynek fabryczny 
murowany z mieszkaniem, obszerną górą, 
stajnią, wozownią, oddzielnemi szopami na 

m iterjały i rozległym dziedzińcem. Wiado­
mość w zakładzie litograficznym W. Glów- 
czewskiego, ul. Królewska X 29. 23918

W każdym razie do wynajęcia pokój z oso­
bnem wejściem, dla jednej lub dwóch osób, 
samowar i usługa. Krucza 19, m. 7. 24446

Jest do sprzedania sklep spożywczo-dystry* 
bucyjny z powodu zmiany interesów. Ulica 
Szpitalna X 1.24170

Z powodu wyjazdu są do sprzedania przy 
ul. Pięknej X 10 dwa wałachy gniade do 
zaprzęgu, po lat 5 mające. 24461

Do sprzedania razem lub częściowo 11,000 
łokci placu od trzech ulic: Tamki, Zajęczej 
i Dobrej. Tamka 16,24086

Itispóinik potrzebny jest do interesu prze- 
IWmysłuwo-handlowego, dającego 100% zy­
sku netto, z kapitałem od 2,000 rs. Oferty w 
kantorze Kurjera pod lit. S. E. J. 24341

Umebl wane pokoje. Nowy-Świat 33. No­
wo zaprowadzone. 23524

Pokój frontowy do wynajęcia. Zielna 9. 
róg Złotej, mieszkania 9.24424 

Rotunda adamaszkowa na lisach prawie no­
wa i znaszyna krawiecka Singora za rs. 28 

jest do sprzedania. Złota 24—21._____ 24372

Osoba mogąca nastręczyć kupno sklepu, ra­
czy się zgłosić na ul. Aleksandrja K 12, 

mieszk. 52, na dole.24459 Pokój dziewięć rubli miesięcznie. Leopoldy- 
na X 33, mieszkania 3, róg Alei Jerozolim- 

skiej. 24144Rubli 5,000 do umieszczenia razem lub czę­
ściowo na dom w Warszawie, bez pośredni­
ctwa. Grzybowska 41, m. 11.24364

Hkoni roboczych z zaprzęgami, kilka wo­
zów do piasku i węgli do sprzedania. Solec 

X 101. 24397

Wanda”, Erywańsk a A* 16. Na sezon zi­
mowy kaftaniki m.atinee, sukienki dzie­
cinne, fartuchy i fartuszki, zacząwszy od naj­

skromniejszych pensjojaarskich i zwyczajnych 
aż do najstrojniejszych, przygotowuje i zamó­
wienia przyjmuje. 2678r
iiiyjazd. Sprzedaj ę kredens, tualetę, biur- 
WM ko, stół jadalny, stół przed kanapę, łóżka 
meblowe, umywalnię, szafkę z marmurami, 
serwis stołowy, lodownię, barometr, lampę, 
landszafty, kandelabry, klozet, drobiazgi oraz 
kuchenne. Wspólna 11, mieszk. 20. 24441

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania gar­
nitur mebli, otomana, 12 krzeseł wiedeń­
skich, 2 biurka, stoły, szafy i dwie komody. 

Widzieć można od godz. 11 r. do 5-oj. Hoża 
X 28, mieszk. 8. 23875

Jest do sprzedania folwarczek w pięknej o- 
kolicy, z lasem, 3% wiorsty oddalony od 
stacji drogi żelaznej, przynoszący dochodu 

brutto rs. 10,000. Młyn amerykański parowo- 
dny. Cena rs. 30,000. Wiadomość w kancela- 
rji notarjusza Walęckiego, w sądzie okręgo- 
wym warszawskim, u p. Milewskiego. 23527

Do wydzierżawienia od Nowego Roku 
duży ogród owocowy i warzywny oraz pro­
pinacja, 10 wiorst od Warszawy. Wiadomość 

w dystrybucji p. Szuwalskiego, Plac Zamko­
wy A5 89.  2996r

Rzadkość. Do zbycia „.Historja powszech­
na” w języku francuskim z mapami i rysun­

kami, wydanie z XVIII wieku. Krucza X 9, 
mieszk. 2.  24360

Powozy używane, kocz z fordeklem, faeto-
ny, wolanty zdatne do wsi i miasta, amery­

kany, szarabany. Ceny przystępne. Święto­
krzyska X 35, drugi do:m od Marsz łkow- 
skiej.22706

Do sprzedania restauracja zaraz z powodu 
wyjazdu. Brudno (pierwsze zabudowanie 
z prawej strony X 34 przed cmentarzem bru- 

dzieńskim).  24405

Egzekucje wyroków sądowych przeprowa­
dza własnym kosztem J. Mławski, Karme­
licka 12. Zastać można od 4—7-ej po połu­

dniu. 23068

Demy z placami tanio do sprzedania przy ul. 
Marszałkowskiej, łokci 8,655, przy u). Wi­
dok łokai 4,000. Wiadomość u właściciela: 

Marszałkowska 51, rano do godziny 10, po po­
łudniu od 3—6-ej. 23698

npiekę i pokój o 2-ch oknach może znaleść 
Upanionka kształcąca się lub dająca lekcje. 
Wiadomość na miejscu, Królewska 9, mieszka­
nia 6. 24114

^do najęcia każdego czasu, przy osobie 
yńczoj, może być z meblami i całodzien- 
nem utrzymaniem. Wiadomość Wspólna 7, 

mieszkania 23. 24234

Pianino czarne zagraniczne tanio do sprze­
dania. Wspólna 7, mieszk. 21. parter. 23197

Palto męzkie oposy, kastorem kryte, koł­
nierz i mufka tumakowe mało używane, do 

sprzedania. Elektoralna 28, m. 39. 24218

Magle do sprzedania z powodu pilnego wy- 
łftjazdu. Nowolipki X 5.________24199

Obszerna drewniana szopa, stojąca na pla­
cu róg Marszałkowskiej i Nowowiejskiej, 

b:.rdzo tanio do sprzedania. Wiadomość- Ma­
zowiecka 16, w składzie fortepianów Herman 
i Grossman. 3003r

nokój porządnie umeblowany, samowar, u. 
I sługa. Zielna 23, m. 7._________24228
noszukuje się czystego, suchego mieszka- 
I nia, w środku miasta, umeblowanego lub 
bez mebli, złożonego z 3-ch lub 4-ch pokojów 
z kuchnią i wygodami, do 1 lipca 1890 roku. 
Oferty uprasza się składać w kantorze Kurje­
ra Warsz. pod literami N. S.24093

Oprzedaż płótna, barchanów kolorowych, 
Operkali. Hoża 14, Br. Jabłkowscy. 23180 
C-wieży transport wyborowej chińskiej her- 
Obaty nadszedł do składu J. Z. Katyńskiego 
w Warszawie Jerozolimska 84, w Kalisżu 
Marjańska, dom Rosena.24376

Pokój do odnajęcia zaraz, osobne wejście. 
Daniłowiczowska 6, m. 17.____ 24452
otrzebne są w centrze miasta, sklep ze 
spichrzem lub wozownią i mieszkanie skła­

dające się z 4—5 pokojów, z wszelkiemi wy­
godami. Oferty przyjmuje kantor Kur. Warsz. 
pod lit. E. S. 5._______________ 24404

Ulica

Rubli 500 dnję pierwszemu numerowi hypo- 
teki miejskiej, wiejskiej. Wiadomość: Se­
natorska, Biuro ogłoszeń. 2973r

Elegancki pokój na 1-m piętrze, uinebldwa- 
ny, z usługą, opałem, samowarem dla po­
rządnej kobiety, za cenę 15 rs. miesięcznie. 

Aleje Jerozolimskie 70, lub całe mieszkanie 
składające się z 3-ch pokojów z kuchnią i 
przedpokojem tamże. Stróż wskaże, 24449

Jatka zaraz do wynajęcia, oraz duża piwnica.
Marszałkowska 125. 24390

r-klep kolonjalny do odstąpienia w cenie
02,000 rs. Marszałkowska 83, m. 8. 24379

Hoszukuję pokoju umeblowanego z usługą 
I u izraelitki, za umiarkowaną cenę. Oferty: 
Kantor Kurjera pod literą ,X." 24371

niękny pokój lub dwa do odnajęcia. 
I Szkolna 5. 24436
nokój z utrzymaniom dla przyzwoitej, ko- 
Ibiety, studenta uniwersytetu lub potrze­
bujących opieki. Marszałkowska 78, mieszka­
nia 13, wiadomość koło godziny 3 lub 8 wie­
czorem. 24354Sklep spożywczo-rzoźniczy

Podwal Ab 28._________ '

Sklep wiktuałów z kotłem do sprzedania. 
Ul. Łucka X 2Ł 24414

Dwa pokoje frontowe, z meblami lub bez, 
do odnajęcia każdego czasu, przy ulicy No- 
wy-Świat Aż 70, m. X 7.23637

Z powodu pilnego wyjazdu sprzedam ka­
wiarnię bez odstępnego; ciasto opłaca ko­
morne. Krakowskie-Przedm. 85. 24340

Sanki petersburskie i fartuch z niedźwie­
dzia amerykańskiego do sprzedania. Mar- 
szałkowska 111, od 12—2-e.j po poi. 23642 

ęą do sprzedania szczenięta rasy mopsów 
O,rawdziwych. Ulica Chłodna X 13, miesz­
kania 2. 24437

Tylko po 3 ruble elegancko wykończone 
staniki trykotowe (Jersey) w różnych ko- 

lorach; sukienki dziecinne, zagraniczne i kra­
jowe, ceny bardzo przystępne — Obstalunki 
wykonywają się w ciągu 24-ch godzin. Z pro­
wincji i Cesarstwa przyjmują się obstalunki 
podług miary. Królewska X 45, mieszkania 
15, lewa oficyna, 1-sze piętro. 896r

Tanio sprzedam szały, biura, łóżka. Czysta 
X 6, u stolerza. 23903

nokój przy familji, na dole, dla kobiety 
(inteligentnej zaraz do wynajęcia. Marszał­
kowska X 145, m. 32. 24377
przyjmuję panienki na stancję z życiem i
I praniem, 18 rs. miesięcznie, zapewnia się 
troskliwą, macierzyńską opiekę. Nowy-Świat 
X 12, m. 5. Od godz. 9 do 1-ej. 24391

Sklep wiktuałów do sprzedania za 150 rs. 
Prosta 61.__________________3029r

rumy większe i mniejszo do ulokowania na 
Vdomy w Warszawie po Towarzystwie. Ofer­
ty przyjmuje Biuro Ogłoszeń, Senatorska 26, 
pod lit. K. 28. Pośrednictwo wyłącza się. 3033r

Francuzka dobrze wychowana proponuje 
obywatelom ziemskim, zamieszkałym blisko 
Warszawy, fabrykację serów „Brie”. Urzą­

dzenie łatwe i tanie. Porozumieć się: Nowo- 
grodzka 23, m. 1, na dole.__________ 24040

Interes przemysłowo-handlowy jest do od­
stąpienia za 4,500 rs. Wiadomość: Nowo­
grodzka 22, m. 3, od 4 do 6-ej po poł. 24152

pprzedaję za przystępną cenę: polonezę 
Odamską z Jjońskiego aksamitu na syberyj­
skich lisach, > bogato sobolami obłożoną, oraz 
płaszcz męzki z bobrowym kołnierzem i wyło­
gami i skrzynki muzykalna 12-sztukowe z re­
pertuarem poważnych kompozytorów, prze­
ważnie treści religijnej. Nowy-Świat 37, mie- 
szkania 4. _______ 24106
Staniki .Jersey" w najświeższych fasonach, 

żakiety i ubranka dziecinne z najlepszym 
krojem, gotowe oraz na zamówienia polecają 
siostry Badior, Erywańska 9, m. 4 (róg Ziele- 
nego Placu).23753

Skład węgli w pryncypalnym punkcie mia­
sta z wyrobionę kljentelą, do sprzedania. 

Oboźna X 9, n>. 20. 23709

Skład węgli do sprzedania. Ul. Tłomackie 
X 13. Wiadomość na miejscu. 24237

Tanio sprzedam sklep wiktuałów. Ul. Tam­
ka X 47. 24222

nn i 84 kop. za korzec węgla grunego, naj- 
UUmniej 5 korcy sprzedaj o skład .Nowa 
Konkurencja", Chłodna 51. 23077

Interesa łiandi. i majątk.

Adres kantoru przewozowego .Konkuren­
cja," plac Zielony. Załatwia ekspedycje i 

odbiory towarów na wszystkich kolejach. 
Przeprowadzki i opakowanie mebli. Skrzynie 
i pudełka pocztowe na składzie. 2846r

Z kapitałem 8,000 rs. poszukuje się dzier- 
żiwcy folwarku. Oferty przesłać: dominium

Wolskie, przez Pruszków.________ 24392

Zaraz sklep wiktuałów do sprzedania. Ul. 
Długa Aś 9. 24388

Lokale.
fi Wróblewski iS-ka, Trębacka 11, w 
Rjatwia przeprowadzki na wozach resoro­
wych._________________________ 11_____
Chłodna 64. Obszerny szynk-bawarja, znany

20 lat, do wynajęcia od Nowego-Roku. 
Sklep, pokój, piwnica zaraz, oraz obszerne wi­
dne i wysokie sutereny. Wodociągi, zlewy. 
Oferty właścicielowi domu. 3001 r

Otomana, biurko, toaleta, szafy, łóżka, kre­
dens, krzm-ła, lustro. Zielna 24. 24406

C" głaz zenie. Niniejszem ogłaszam, iż mam 
tdo sprzedania starą cegłę jaknaj lepszą oko­
ło 100,000 na Krakowskiem-Przedmieściu pod 

X 1, gdzie X-ty cyrkuł. 24358

Pptrzeba kilka kreden.sów i śpiżarni ozdo­
bnych orzechowych, rs. 215, 30, 40 i 50. Da- 
niłcyiczowska 10, m. 5. 243Ó8

Pianino prawie nowe falóryki Kerntopfa do 
sprzedania. Trębacka A" 11, m. 10. 24425

Do wynajęcia każdego czasu mieszkanie 
frontowe, złożone z 5-u pokojów, przedpo­
koju, pasażu, kuchni i wygódki, przy ulicy 

Swiętojerskiej AS 18, stróż wskaże. 24022

Do wynajęcia na 1-m piętrze, od frontu 
pięć pokojów umeblowanych, z fortepia­
nem, dwoma balkonami, przedpokojem, ku- 

cdnią z naczyniami. Krucza 26, 24412

mrecKim. o magazyn lamp pod firmą ‘tafcie.- 
Hywarska 7, róg Leszna. v00^ 
7gubiono kolczyk zloty ,.*£.or827«ka*?’.“nl 
Zuząc z Granicznej na ulica 11
lazca zechco odnieść za nagro S,242£4__^J 
JE 19, w kawiarni. _____u7e:„oi, -i™ ,%>

nagrodzeniem. F. Gasińskn-------
W diuknnń *—•-------------- -------- - 7akładkę zgubioną na Krakows^ ją nil

dmanu Łurjtra H >2 r; T Zmieściu, proszę oddać na «P 24398,

»«««,. ( A«»oaea«Het!fpoK, BapwaM 18 (30 O»«0l>» 1

Skład węgla do sprzedania w najpryncypal- 
niejszym punkcie miasta. Ul. Nowy-Świat

X 47._______________________ 24223

Skład węgli do sprzedania z powodu zmia­
ny interesu. Komorne tanie. Nowolipki

X 55. 24454
do sprzedania. 

24442

Honiesienia rozmai®’

Akuszerka przyjmuje na słabość. 
szczenię dziecka, ceny nizkic. u’•

X 21.__________

Akuszerka z dyplomem medyko-ch^^j 
cznej akademji, zaopatrzona Liniuj9 

gwaranttijącemi zdrowie położnic, P 
panie na słabość i na czas dłuższy w "1’ 
i oddzielnych pokojach, radzi w zakr . J 
specjalności. Słabość, umieszczenie 
15 rubli. Dla niezamożnych czynią się 
ustępstwa. Widok X 7, m. 2.

Exsiccator* niszczy grzybek drze"^^. 
na zawsze. Inżenier

rortepian do cgzcrcytowania dla
I skiej. iadomość: Senatorska *^^40 .
od godziny 9 do 2-oj. L-----
lózefa Klanowska, chce oddać d««^/0 

Jczne za swoje. Ulica Twarda 
Klanowski. ___ _____

Nr

2 pokoje umeblowane, zaraz do wynajV1 
Jerozolimska 49, mieszkania 15,1-szo pi?

wprost kolei._______ _________

5 pięć pokojów, przedpokój, kuchnia i 
.gódka, na 2-m piętrze, do 'vyriaJ%.mka

1 stycznia 1890 r., za rubli 400 rocznie-
X 40. ________ 24310^^

Korzystny interes. Sprzedam magazyn mód 
elegancko urządzony, egzystujący od kilku 
lat, przynoszący dobry dochód, za przystępną 

cenę. Wiadomość fabryka kwiatów, ulica 
Długa 42. 24043
Magle do sprzedania. Ulica Świętojerska 
|f|X 26._____________________ 24166
Magle do sprzedania. Wiadomość: Dzika 
»!X 18._____________________ 24242
Młody inteligentny człowiek, kawaler, zna- 
Iłljący gruntownie handel, poszukuje wspól­
niczki. Panny zamożne, bez względu na wiek, 
raczą składać oferty: Warszawa poste-restante 
, Kawaler*. 24402
Magle do sprzedania nowe. Ulica Grzybow­

ska X 15.24312

  _  
ladąc ulicą Królewską, w ^jL^jokoi 

Jmego numeru zostawiłam 
nok. Znalazca zechce 
pie 46, do fabr. p. Blunk, 
niem.__________________ __ -—

prowincji, poszukuje kaady . 8kroinnice< 
panny lub wdowy boz.dzl*j^Jń wyk’vZkcj, 
dobrze wychowanej, ze środn ^nzyk9 ^,4 
niem, miłej powierzchownos 6tafs2f„res<>' 
oszczędnej lecz nie skąpej, « Int° 
lat 25, posag nie jest wyn’9^ kopę^joia 
wana raczy w opieczętowali j pijjśni8 r0. 
łączyć swoją fotografię wraz wjeku, nyCh 
miejsca swego t0u'rco«1
stu, koloru włosów i Brunke 
i nadośle do Kurjera, pod adr .a 0Sp 
kawaler." Najściślejsza dys 
się-_________
[nagrody rs. 3. W dm“ bj>
Hwyzeł, ponter S-miosięczuj’ pod
watoj, biały na piersiach, k01 }
Kto go odprowadzi na uhe? po"^jno"''a’ 
X 53, do stróża domu, otrzym» ?dp 
grodę. Nieprawy posiadacz są 
dać będzie._____ "____________ so”!’0
Atiady gospodarskie, zdro^^ ni10 
U od kop. 20, do 30. Krucz* 21410^ 
uia 21. ----- -----2,e
nragnę przyjąć dziecko d® 3O3łL<^0. 
UX 5, stróż wskaże. sP^ji

38.___________ _ ^j^’Vpio*
Poszukuję towarzyszki ną jfl6ię

nicę, dli wspólnego kształć j43?><; 
wic. Zielna 13, m. 5. —.3°' 
nianina do wynajęcia. C^^of’s,8Js ° 
fszkania 13, również tamże m 23tf8 
eytewać-______
przyfcłąkał się pies wyz Japy b^s „ds- 
I z ciemnemi łatami, Pierin;eni0"’oat 'kawy właściciel za udowodnień ^61 
brać na Zielnej 23, rc.

Stolarz odnawia meble U ęjjlodn9 
sukna na stoły i biura- 2422^^ 

piekarnią. _____ ___ 'Lik?wn')1 y
Tydzień Łemiijzginął pięsek g-
|Ada, z pod X 24 na Z^dzić 2%o > 

wy znalazca raczy °dp
rs. 3. __ . 2. j<7 >Zi
iłi zeszłą środę, Y ■PNadw‘śla”-6kitfti', Wropojskiego do koleI ” ptChwio J)9' u 
.r„/Z.asoij z jaską, * zwróci gr^

Łaskawy, 7, 99
— - - ________L—^iia2Cł

ontor, 4-miesięcz>>y zk.f 212^>:

_____  -"fbHepie11^


